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Z bieżącej chwili.
Lwów, 19 października.

W Paryżu półurzędowo twierdzono, że 
admirał F o n r n i e r  towarzyszący ministrowi 
marynarki Lookroy w wiadomej tegoż objaź 
dzce, powołany został do Tuionu, a zaprze - 
ozono, jakoby Fournier miał stanąć na czele 
przygotowywanej na stopę wojenną eskadry 
cztereoh pancerników bojowych, i z nią pod
płynąć do Brestu — tj. naprzeoiw brzegów 
angielskich. Nadeszłe z Paryża do Berlina 
nowsze wiadomości zapewniają jednak, że w 
arsenałach w Talonie z gorąozkowym pośpie 
ohem praoają nad wyekwipowaniem floty, że 
od wozoraj miała być zaprowadzona robota 
dzienna i nocna, aby ani chwili nie stracić; 
że taksamo skrzętnie praoują w Brest i Cher- 
boargu — a w Paryżu w ogóle uważają po
łożenie za bardzo poważne.

To ostatnie twierdzenie godzi się z arty
kułem Figara, który z zadowoleniem podnosi, 
że nawet pomimo ciężkiego obecnie przesile
nia wewnętrznego znaczenie F r a n c y  i za 
granioą się utrzymało — czego dowodem, że 
jeden po drugim trzech wielkich dostojników 
rosyjskich, minister wojny, szef jenerallnego 
sztab i i minister spraw zagr. — odwiedzili 
Paryż i hr. Mnrawiew długą miał konferencyę 
z  p. Deloassa. .Nasze stosunki z Rosyą nie 
noierpiały i pozostają tak kordyalnemi jak 
tylko przedtem być mogły. Jeżeli po tylu 
trudnościach, zagodzonych różnicach z Waty 
kanem, rokowaniach z Hiszpanią i Stanami 
Zjedn., nltymatum w sprawie Krety i zatargu 
o Faszodę — p, Deloasse, jak  jesteśmy prze
konani, od naszego potężnego sojusznika zu
pełną zyskuje aprobatę, jeżeli wskutek poby
tu hr. Murawiewa w Paryżu stosunek nasz z 
potęinem cesarstwem północnem jeszcze się 
umocnił i bardziej zacieśnił: to można z tego 
wnosić, że nasza polityka zagraniczna ani w 
w setnej ozęści nie popełniła błędów, jakie 
je j wytykają. Nasza akoya dyplomatyczna, to 
obszar, na którym wszystkie bezpareyalne u- 
mysły i wszystkie serca patryotyozne, w 
zgodzie spotykać się mogą“.

Jeżeli paryzkie wieści o przygotowaniach 
floty francuskiej do jakiejś akcyi mogą być 
wątpliwe, to całkiem pewnem jest, że się 
A n g l i a  zbroi na przyszłe wypadki. Miano- 
wioie jnż się poozęły roboty około ogromnych 
fortyfikaoyj, które z Berehaven, u wjazdu do 
zatoki Bantry w Irlandyi, mają stworzyć wa
rownię potężną jak Gibraltar, niemożliwą do 
zdobyoia podstawę dla marynarki angielskiej. 
Bereharen leży na drodze, którą zboże i inne 
wiktuały nadpływają z Kanady do Anglii, i 
jest w ogóle jednym z najwyborniejszych 
portów angielskich. Z Birmingham zaś dono
szą, że w tamtejszej fatiryce broni, najwięk
szej po rządowej w Enfield, zapytano, ile ty 

sięcy karabinów magazynowych mogłaby co 
tydzień odstawiać. Sam Fmfield może w razie 
potrzeby wyrabiać po cztery tys.ące karabi
nów ua tydzień.

Wedle obiegającej w Paryżu wiadomości, 
hr. Murawiew udał się. do Paryża na wyra
źny rozkaz caris, ponieważ Francya nie chce 
obesłać k o n f e r e n o y i  p o k o j o w e j ,  do 
której, jak  słychać,, car się namiętnie zapa
lił. W Rzymie mają wie ką przykładać wagę 
do pobytu Murawiewa w Paryżu i sądzą, że 
minister rosyjski będzie uspakajająco działał 
w sprawie Faszody, ponieważ różnice zdań 
między Londynem a Par żem się zaostrzają 
a konflikt byłby Rosyi nie ua rękę ze wzglę
du na Azyę wschodnią i pokojową akcyę 
cara.

Dzienniki niemieckie, nawet austryackie 
podnoszą zabawnie, że „ p o d r ó ż  e e s a r z a  
W i l h e l m a  II. na Wschód, wskrzesza pamięć 
ostatniego cesarza niemieckiego, który przed 
nim wstąpił był na ziemię świętą, a to Fry- 
dryka II“. Jestto gadanie zarówno zabawne, 
jak  przewrotne. Cesarstwo niemieckie istnieje 
dopiero od roku 1871, więc zaledwo 27 lat — 
dawniej zaś nosili królowie Niemieo godność 
cesarzy św. Imperyum rzymskiego i godność 
tę przez długie wieki nadawał papież. Bywali 
też oesarzami rzymskimi nietylko królowie 
Niemiec, i nie oni tylko o tę godność kom- 
petowali. Fryderyka II  zaś dla tego podnosi 
wroga katolicyzmowi część Niemoów, że sta
wiał opór papieztwu, zresztą zaś był to ty
ran dziki, więcej Arab, niż Niemiec lub 
Włoch i z jego winy poszła na nio władza 
centralna królów niemieckich a cesarzy rzym
skich. W Niemczech obecnie tylko w bardzo 
szozupłych kołach budzi zapał i to wielce 
sztuczny, ta podróż.

W wilię przybycia Wilhelma II do Kon
stantynopola Porta oświadczyła, że w zupeł
ności przyjmuje n l t y m a t u m  cztereoh mo
carstw, bez warunków. Niczego zatem od ce
sarza niemieckiego nie spodziewa się sułtan, 
a to nie bardzo pochlebne dla cesarza nie
mieckiego. Jest atoli rzeczą pewną — ale i 
to nie stoi w związku z wizytą cesarza— że 
mocarstwa coś od siebie obmyślą, aby zwierz
chnictwo sułtana na Krecie było zamanifesto
wane — jak słychać, obok iunyoh chorągwi 
ma cbok kret ńskiej powiewać sułtańska na 
gtnaohach publioznych. Mocarstwa mają także 
wziąć póiaiej pod rozwagę inne żądanie Por
ty, mianowioie oo do udziału jej w wytwo
rzeniu autonomicznych instytuoyj na Kre- 
oie. Sułtan spełnił tedy żądania oztereob mo 
carstw i powstańców — teraz na te mocarstwa 
i Greków kreteńskich kolej, aby zaprowa
dziły ład, aby życie i mienie mahometan było 
szanowane, aby wreszcie jakieś finanse u- 
tworzono.

A tu zachodzi najpierw pytanie, czy 
Grecy kreteńsoy — tak jak  Sfakianakis, pre
zes kretyńskiego komitetu wykonawczego za

pewnia admirałom — złożą broń po wyc.fa- 
niu wszelkich załóg tureckiob z Krety. Po 
dobno cztery mocarstwa będą mmziały więcej 
jeszcze wojsk zwoiob ściągaó na Kretę i bar
dzo długo utrzymywać je  na wyspie, a może 
i prowadzić wojnę z Grekami kreteńskimi, 
jeżeli się nadto same pomiędzy sobą nie po- 
waśnią.

Wedle Pol. Cor. Porta zażądała od mo
carstw, aby obce poczty na prowincyi zosta
ły zwinięte, gdyż tylko czasowo pozwoliła 
była otwierając koleje, obcym urzędom po
cztowym użytkować z kolei. Wszelako na 
poozty tureckie spuśoió się nie można, więo 
zapewne mooarstwa odrzucą to żądanie.

Anarchiści.
III.

Rok 1886 przyniósł znów rządom nie zbyt 
miłą niespodziankę w postaci rozruchów bel
gijskich, powstałych w Charleroy równocześnie 
z bastówbą górników. Anarchizm w Belgii 
znalazł grunt tem podatniejszy, ile że wy
kształcenie elementarne ludności tamtejszej zna
cznie pozostawało w tyle za ogólną cywiliza- 
cyą zachodu Do powszechnego wrzenia wśród 
klasy robotniozej przyczynił się również — 
jak to stwierdziły doohodzenia urzędowe — 
wyzysk kapitalistów a rozruchy przybrały tak 
poważne rozmiary, iż do stłumienia tychże 
musiano użyó siły zbrojnej. Równooześnie za 
ooeanem, w Stanach Zjednoczony oh Północnej 
Ameryki anarchiści poczęli się ruszać, korzy
stając z ogólnego bezrobooia w Chicago I tam 
przyszło do starcia s  milicyą, przeciwko któ
rej użyli anarohiśoi bomb dynamitowych. 
Ośmdziesiąt osób postradało żyoie lub odnio
sło ciężkie skaleczenia z powodu wybuchu 
bomb, którego naturalnem następstwem było 
stracenie na szubićsióy oztereob dynamitar- 
dów. A jednak egzekuoya ta, będąca niczem 
innem jak zwykłym wym;arem karzącej spra
wiedliwości, wywołała hałaśliwe protesty ze 
strony prasy sooyalistycznej, tak europejskiej 
jakoteż amerykańskiej, upatrującej w niej 
tendencyjne morderstwo niewinnych ofiar. 
Dziwne bo też istnieją pod tym względem w 
przewrotnej publicystyce zapatrywania. Z je 
dnej strony każdemu anarchiśoie przyznaje 
się prawo zgładzania pierwszej lepszej jedno
stki, która jego zamiarom stoi na przeszko
dzie, leoz równocześnie ukaranie morderoy, 
na podstawie wyroku sądowego ćmieroią, wy
daje się partyjnemu dziennikarstwu zbrodnią, 
wymagającą krwawego odwetu. Mamy więo 
do czynienia w tym wypadku z podwójną 
miarą, której uzasadnienie nie leży by maj • 
mniej w granioeoh zdrowego rozsądku.

Z tem wszystkiem, mimo oburzenia i 
pogróżek ze strony propagatorów czynu, na
stępne trzechlecie minęło w zupełnym spo

koju. Dopiero pierwszy maja 1890 roku dał 
poozątek rozruchom w południowej Francyi. 
Powtórzyły się o re  w roku następnym w o- 
strzejszej znacznie formie Rekruci protestu
ją  przeciw poborowi woj.skowemu, co w dzie
jach armii francuskiej zdarzyło się po raz 
pierwszy, leoz słowne te demonstraoye miały 
niebawem ustąpić miejsca stokroć okropniej
szym czynom, któryoh widownią stał się Pa
ryż w roku 1892. Dynamitardzi wystąpili do 
otwartej walki z społeozeństwem. Arystokra
tyczne pałaoe, koszary, biura policyjne i re- 
stauracye, uozęszczane przez Bogu duoha 
winuą publiczność, stają się przedmiotem ich 
zamachów. Egzekucya Raracbola przemija 
bez wrażenia. Przeciwnie, zamachy mnożą się 
w roku 1898 nietylko w Paryżu, gdzie anar 
ohizm nawet w dzielnioy łaoińskiej, wśród 
lekkomyślnej studenteryi głośnyoh znajduje 
zwolenników, ale także w Marsylii, we Wło
szech, w Barcelonie i we Wiedniu. Gćauthier 
uderaa w restauraeyi Durala na nieznanego 
mu nawet z widzenia posła serbskiego Geor- 
gawioza, Yaillant urządza zamaoh na obradn- 
jąoą izbę poselską, który to wypadek znaj
duje naśladowoów w Rzymie w marcu roku 
następnego.

Rok 1894 zapisał się krwawemi zgło
skami w dziejach Francyi i Paryża. Dynami
tardzi z kawiarni, z teatrów i z restauraoyi 
przenoszą się do kościołów i dybią na życie 
kapłanów, albo też jak to miało mięjsoe w 
Hiszpanii — strzelają podczas uroczystej pro- 
cesyi do wizerunków Zbawiciela i Najświęt
szej Panny. Egzekueye Yaillanta i Heuryego 
wywołają w prasie anarchistycznej formalne 
groźby skierowane przeoiw osobie prezydenta 
rzeozy pospolitej. Przewrotowcy z wą go mor
dercą, zapowiadają, że słuszna kara go nie 
minie. I w rzeczy samej, w miesiąc po stra 
ceniu Heuryego ginie Carnot w Lugdunie, 
zasztyletowany przaz Cacena. Okrzyk zgrozy 
ozwał się wszędzie. Domagano się nstaw wy
jątkowych, sądów d i: aśnyoh, zapominając, że 
ustawy i bagnety, policya i kartac/.e są bez
silne w obeo nieuchwytnej idei i która stwarza 
fanatyków, zdecydowanych na wszystko, a u- 
pojonyeh chęcią zemsty na osobach stojących 
u steru rządów, prześladujących anarchizm.

Rząd hiszpański, przerażony katastrofą 
dynamitową w Barcelonie, gdzie bomba rzu 
cona w teatrze „Lycoo“ (d 8 listopada 1898 r.) 
zabi a na miejscu dwadzieśoia osób a dwa ra
zy tyle o c:ęikie przyprawiła rany, zarządził 
gwałtowny pościg anarchistów w całym kraju. 
Niebawem też rozeszła się wiadomość, iż a- 
narohiśei londyńsoy postanowili zgładzić pre
zydenta gabinetu madryckiego Canorasa. 
Trzy lata, oo prawda czekali na sposobną 
chwilę, lacz w dniu ósmym sierpnia 1897 r. 
Canoras del Castillio padł ofiarą skrytobójcze
go zamachu.

Niekiedy znów najzwyklejsza chęć de- 
monstracyi zniewalała anarohistów do lam a

obu na głowę państwa, jakkolwiek ona ni
czem przeciwko nim nie zawiniła. Do rzędu 
takich demonstracyi zaliozyć należy nieudały 
zamach Acciaritiego, dokonany w kwietnia 
roku minionego w Rzymie przeoiw osobie 
króla Humberta, choć monarcha ten wobeo 
anar chi sty ornego ruobu stateczną zachowy
wał rezerwę.

Zbrodnia ostatnia popełniona w Gene
wie na najnieszczęśliwszej z ukoronowany oh 
kobiet, zwróciła znów uwagę oałego ucywili
zowanego świata na anarobizm, podnosząoy 
coraz to śmielej głowę wobeo bezradności 
rządów i społeczeństw. I mimowoli każdemu 
nasuwa się pytanie, ja k j jest wewnętrzna or- 
gauizacya tajemniczego tego ruchu, który, 
mimo zaprzeczeń teoretyków i milczenia ska
zańców musi mieć przewódoów i kierowni
ków, wskazujących czas i miejsce działania. 
Tu otwiera się szerokie do domysłów pole. 
Jedni upatrują w anarchistach duchowyoh 
następców istniejącej już w jedenastem stule
ciu sekty, srożącej się w Syryi i w Palesty
nie pod przewodem staroa z gór, podozas gdy 
przeciwnicy wscbodniob baśni przypuszczają, 
że anarchizm, uie uznający pozornie żadnyob 
zwierzchników, ani też podwładnych, opiera 
się w rzeczywistośoi na organizaoyi poszcze
gólnych kółek ożyli grup, lioząoyoh po kilku 
i kilkunastu towarzyszy a utrzymujących 
między sobą stałe stosunki za pośrednictwem 
pism peryodycznych, broszur ulotnyob, pla
katów, konferenoyi i kongresów, któreto to 
środki ułatwiają porozumienie międky po- 
szozególnemi grupami w sprawaoh większej 
wagi.

Niektórzy pisarze zwą anarchizm epide
mią, chorobą społeozną, kwalifikując ozyny 
jego jako objawy anormalne i chorobliwe. 
Gittre utrzymuje, że każda zbrodnia polity
czna nie je s t niczem innem, jak patologicz
nym objawem życia społeozaego i jako taka 
winna być badaną. Lombroso zauważa, że 
wśród anarchistów przeważa typ abrodniaraa. 
Tak jeden wszakże jak drugi pieara zapo
życzaj ąo się w porównania brana z medycy
ny, zapomina, ża w odniesiaaia do ąjawisk 
społeoznyoh mogą ona byó częstokroć illu- 
straoyą, nigdy zaś dowodem.

Choroba zwykła tkwić w samym orga
nizmie, zaś społeczeństwo nie ohoruje nigdy, 
a tylko jednostki bywają chore. Nie nlega 
jednak żadnej wątpliwośoi, iż przeciwdziała
nie anarohii nie jest tylko zadaniem poszcze
gólnych jednostek, lecz cięży na oałem pań
stwie, oddziaływa na stosunki międzynarodo
we oraz na stosunek wzajemny poszozegól- 
nyoh klas ludnośoi i nie pozostaje bez wpły
wu ua moralność żyoia publicznego w ogól- 
nośoi. Nie wystarczy przeto gołosłowne, ohoć- 
by najbardziej stanowoze potępienie doktryny 
anarchicznej i dyktowanyoh nią czynów, 
podobnie jak do niozego nie prowadzi zwa
lanie winy wzrostu anarchizmu jeduego pań-
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(Ciąg dalszj).

— Czasy się tak od lat kilku zmieniły, 
iż niepodobna iśó dalej dawnym systemem. 
Odkąd bió nie wolno, zależymy od ludzi, od 
służby. Ja na ta nigdy nię nie zgodaęl

Znów poohodził, i znów przystając mó
wił.

— Otóż mój Darosiul aby drugi raz n i
gdy me powtórzył się taki wypadek, iżbym 
był krępowany w uwolnieniu słuiąoego, od 
dziś dnia ustanawiam w etacie pałaoowym 
dwóoh kuoharzy... Kiedyś mi furman pod- 
ohmielony zajeohał pod ganek. Ja to zauwa
żyłem, ale nio powiedzieć nie mogłem, booym 
był nie wyjechał. Dawniej byłbym kazał ścią
gnąć z kozła i wywalić dwadzieśoia pięć bi- 
snnów... ha, hA I Otóż od dziś, dnia trzymam

dwóoh stangretów... Trzeba tę hołotę karaó, 
trzymać w zaleźuośoi dłonią postrachu. Bió 
nie wolno? Trzeba módz wypędzać, pozbawiać 
dachu i chleba.

Wyszedł, bo lokaj go zaprosił do obiadu. 
Jakże on był zajętym po każdym powrocie 
do domu, szczególniej po dłuższej nieobecno- 
ści.

— Graba 1 graba 1 — szeptał, idąc przez 
salony do jadalni, zdumiony tą odwagą ku 
cbarza, tem rozprzężeniem dla niego, woho 
dząoego w drobiazgi, widocznem między sln- 
żbą od pewnego czasu.

On tę kwestyę zaniedbał, a ta kwesbya 
wymagała zastanowienia.

Zresztą ta kwestya była w tej okolioy 
drażliwsza, mźli w innych, bo Kiślarski zda
niem jego, w Starej wsi demoralizował lud, 
służbę .. wszystko 1

To też obiad byłby npłynął w najwięk
szej oiszy, gdyby nie to wspomnienie starego 
K iś l a r s k i e g o ,  które zmusiło w r e s z c i e  Łukom- 

' skiego do podzielenia się z rodziną nadmia 
: rem żalu.

— Ale słyszałyście? — zagadnął — pre
zes objeżdża okolicę i fulminuje na mnie.

Pani Łukomska ziewnęła, a Iza, której 
teraz n e dogadzała ta pozycya eórki osobi- 
Btośoi, na którą fulminował prezes, zapytała.

— O cóż?
— O co? — zgniewał się Łukomski —

o to, że sam ma bzika... Chciałby, abym się 
dat zniszczyć chłopom, by mnie palili, a ja- 
bym oiobo siedział, by mi zabijali gajowych, 
a jabym ioh głaskał... Utopista 1

Zaśmiał się swoim śmieobem i ciągnął 
po pauzie.

— Albo ma preteńsyę, że hrabinę poda
łem do sądu o aamouprawstwo... Ciekawym, 
oo miałem zrobić? ha?

— Dać pokój 1 — ziewnęła raczej niż 
rzekła, małżonka.

— Ty z twym spokojem...
Panna Iza zamyśliła się nad tą sprawą 

z hrabinę. Dotąd, wszystko, oo ojciec robił, 
było dla niej ąuasi świętem nie analizowała 
ani pobadeb ani skutków. Teraz jednakże, od
kąd miała wyfrunąć ż tego gniazda, oglądała 
jak  jaskółka jego śoiany, czy wytrzymają, gdy 
się na ich krawędzi do wzlotu oprze.

— Co Witołd myślał o tej sprawie ojoa 
jej, wytoczonej hrabinie? Musi z nim o tem 
pomówić, zanim sobie sama utworzy zdanie.

Wszak ją  to obchodziło. Nie myślała w 
Ogininie prolongować osamotnionej Szamotul
skiej pozycyi, i dalej żyć, jakby n a ‘indeksie 
okolioy, pod jakimś tajemnym, odgadywać się 
zaledwie dająoym pręgierzem ludzi dobrej 
sławy i takiego jak np. prezes wzięoia.

Przyglądała się ojcu, a w jej wzroku 
spokojnym bogini, nie scbodząoej ze szczytów

Olimpu, igrała iskra głębokiego i dlatego spo
kojnego żalu do rodzioów.

Łukomski jakby ją  widział i ozul tę iskrę 
i był nią nietylko zażenowany, ale rozstro
jony.

Po obiedzie już się ściemniało jak  w zi
mie o tej porze, gdy zahuczało coś pod gan
kiem i lokaj oznajm ij j

— Jaśnie pan Kiślarski z Oginina. 
Oblicze Izy pokryło się rumieńcem, wi- 

doozuym nawet w pomroce ponurego schyłku 
dnia. Pani Łukom .ka zaczęła szukać po kana
pie wachlarza, a Łukomski zerwał się, ale 
miesto wyjść na powitanie gościa, podbiegł 
do pieca i macał jego kafle, poczem uczynił 
tę samą próbę z drugim pieefm, Btojącym w 
dużym salonie.

Iza widziała to i uśmiechnęła się zale
dwie dostrzegalnym wyrazem. Ojciec jej li- 
ozył się więc z jej słowami. To skonstatowa
nie sw6j przewagi nigdy bardziej jak  wtedy 
jej nie ucieszyło. Potrzebowała, a raczej czu
ła, że będzie gwałtownie potrzebować tego 
właśnie, by ojoiec jej każde jej życzenie, każ
dy żal gorąoo brał do seroa.

Łukomski ohciał wyjść po dopełnionej 
rewizyi pieoów, które znalazł oiepłymi, do 
przedpokoju, gdy w drzwiach od nich stanął 
Kiślarski.

Nie widzieli się od powrotu pana Szamo
tuł z Petersburga.

— Co widzę? — zawołał Witołd. — Nie 
spodziewałem się pana zastać. W Petersburga 
naturalnie wszystko poszło podług myśli — 
mówił tonem pytającym, witająo się.

Zaczęła się rozmowa głównie między 
Łukomskim a Kiślarskim. Słuchały jej uwa
żnie obie kobiety, bo był to dla nioh jedyny 
spsób dowiedzenia się o ozynacb i myślach 
pana domu, który w domu miał ozas tylko 
rozkazywaó.

Łukomskiemu wszystko się powiodło wy
śmienicie. Fakty trzech podpaleń i jednego 
morderstwa usposobiły władze do działania 
wyjątkowo przeciw jeueralnemu prądowi. Wy
robił sobie surowe nakazy najenergiczniej
szych śledztw i udzielania mu opieki i po
mocy.

Nie traoił ozasu. Już pięódziesięoin chło
pów zakuto w kajdany w Sobodaob. Jutro 
naczelnik straży ziemskiej i prokurator mieli 
byó osobiście w Kachaniu.... Stu kozaków 
stało kwaterą w buntującej się wsi. Co pra
w da, to najwięcej miał kłopotn w tych 
wsiach graniczących z dobrami prezesa... On 
nie był prezesem... Chłopi tego nie choieli 
rozumieć.

(C. d. n.)

Kalosze ang. i rosyjskie, liaweloki, parasole
p o l e c a  M o ł f e a z s y n  N O W O Ś C I .  Lwów, róg ulicy Jagiellońskiej i Trzeciego Maja.

Nowości z konfkcyi na jesień
poleca

w  w ielk im  w yborze Magazyn Schayerów we Lwowie
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stwa i rządu aa drugi, praktykowane obecnie 
na wielką skalą. Szykuje się rodzaj pospoli
tego ruszenia państw oraz rządów przeciw 
anarchizmowi, snują się w prasie niezliczona 
projekty, mająoe na celu zwalczanie prsewro- 
tnyoh jego praktyk, a starym zwyczajem re- 
akoya chciałaby również korzystać z sposob
ności, by stłumić pod pozorem ścigania anar- 
ohistyoznyoh wiohrzeń każdy rnch swobod
niejszy.

Naród polski, przeciwny zasadniczo wszel
kim zbrodniom polityotnym, musi potępić 
anarchizm, popyohająey ludzkość do bezmyśl
nych, nikczemnych czynów.

Nie dość wszakże na tem. Przed wie
kiem padliśmy ofiarą zbrodni politycznej, 
która nas pozbawiła samoistnego bytn, ale 
duoha narodu mimo najsroższych ciosów za
bić nie zdołała. Trwając wiernie pod sztan
darem wolnosoi, sprawiedliwości i chrześci
jańskiej miłośoi bliźniego, musimy prędzej 
ozy później stanąć do walki z groźnym prze
ciwnikiem, którego pokonać należy nie pisa
ną ustawą, ani też środkami policyjnymi, 
drażniącymi raczej, niż ubezwładni&jącymi 
rozhukane żywioły. Bronią naszą niech bę
dzie oświata, rozpraszająca ów półmrok zło
wrogi, tyle sprzyjający wszelakim wichrze- 
niom i poprawa ogólnego stanu ekonomiczne 
go w kraju, gdyż nędza najgorszym bywa 
doradcą, wreszcie także rozszerzenie rwobód 
polityoznyoh, by nikomu i w gło wie powstać 
nie mogła myśl zdo ■ ywania tychże sztyletem 
lub dynamitem. Nie łudźmy się zapewnie 
niera, że dziś jeszoze nie ma wśród nas anar 
ohistów. Nie jesteśmy ohińskim murem od 
oięoi od świata i pamiętajmy o prawdzie, 
wygłoszonej przez jednego z naszych najzna
komitszych myślioieli, iż nie ma lepszej rady 
na jutro, jak  praca na dziśl

Stanisław Schniir-Pepłowski.

K R O N I K A .
Lwów dnia 19 Października.

Zapiski osobiste. Marszałek krajowy h :.
St. Badeni powrócił dziś do Lwowa.

Slub panny Ireny Pożakowskiej z inży
nierem Tadeuszem Witkowskim odcędzie się 
w kościele Arohikatedralnym w sobotę, dnia 
22 bm. o 7 godz. wieczór.

Aukieta w sprawie ustawy budowlanej 
dla wsi, zwołana przez wydział krajowy nt 
20 bm. została odłożoną na dzień 3 listopada.
Oo ankiety zostali zaproszeni wszyscy człon
kowie sejmowej komisyi administracyjnej, 
prócz m inistra Jędrzejowicza, który nie mógł
by wziąć udziału w praoach. Nadto zaproszo
ny został członek wydziału kraj. dr. Were- 
szczyński i komisarz rządowy.

Radę m iejską lwowską zwołał prezydentj zem

Z rnch a wyborczego. Otrzymujemy na- 
1 stępujące pismo z prośbą o zamieszczenie
Celem poroża mienia się oo do wyboru posła 
ca sejm krajowy z knryi wielkich posiadłośoi 
okręgu wyborczego Żółkiew, Rawa, Sokal 

! Cieszanów m my zaszozyt zaprosić panów 
wyborców na zgromadzenie p r z e d w y b o r 
c z e  dnia 5 listopada br. o godzinie piątej po 
południu w Żółkwi, w sali rady powiatowej 
cdbyó się mające. Zarazem prosimy tych pa
nów, którzy by o mandat ten ubiegać się ohoie- 
li, aby swoją kandydaturę przed powyższym 
terminem na ręce przewodniczącego i omite- 
tu powiatowego Franciszka Jędrzejowioza 
zgłosić raczył:. Franciszek Jgdrzejowict.

Tadeusz Starzyński. Wincenty Kraiński.
We wsi tfo li Mi l ecki t j  w zarośiaoh 

nad Wisłoką znaleziono oneg taj trnpa wło
ścianina Wojciecha Jeża ze złamanemi żebra
mi i mostkiem piersiowym Zabili go pra
wdopodobnie towarzysze pijatyki, z którymi 
się zabaw ił poprzedniego wieczoru «■ przy
drożnej karczmie. — Dzień przedtem znale
ziono w t , oh samych zaroślach trupa kłuso
wnika Ignac-ego o sławnem nazwisko Zoli z 
przestrzeloną piersią. Zginął wskutek nieo
strożnego obobodzenia się ze strzelbą, która 
leżała obok niego wystrzelona i poozerniała 
od prochu.

Wyrok w procesie krakowskim praeoiw 
Faerberom z powodu uohwały sądowej, która 
powoła nowych świaików do sprawy, zapa
dnie dopiero zu dni dwa lub trzy.

W środę zeznawali świadkowie: Franci
szek Sedlaezek i Albert Babi, podoficerowie 
artyleryi, powołani przez obronę na dowód, 
że zwłoki widzieli już m ędzy 2 a 3 godziną 
rano. Zeznali dzisiaj, że idąc do Zakopanego, 
widzieli zwłoki dopiero między 4 a 5 go
dziną.

Dalsi świadkowie: Mozdyrewicz i Reku 
cki zeznali, iż już o godzinie 4 z rana wi
dzieli Chaima Fa-bera w Nowym Targu, oze- 
mn Farber najusilniej przeozy.

Na tem zamknięto postępowanie dowo
dowe.

StnLrć obłąkanego. Dzienniki wiedeń
skie, donosząc^ o śmierci w szpitalu Wiener 
Neuscadt nieszoząśliwego, który w napadzie 
obłędu postrz lił się przed kilku tygodniami, 
podały mylne nazwisko. Nieszczęśliwym tym 
był nie Aleksander Tarnowski, leoz Tarnaw 
ski, sekretarz ministeryalny syn śp. b. prezy 
denta sądu krajowego lwowskiego.

Pudrńż cesarza Mlbelma do Jerozoli
my odbywa się na gruncie europejskim tak 
zw. sposobem administracyjnym tj. Ae przy
gotowaniami do wyoieozki zajmują się urzę
dy dworskie państw, przez które przejeżdża 
niemiecka para cesarska. Na gruncie azya- 
tyekim wszelkie trudy urządzenia podróży 
wzięła na siebie londyńska ajeno a podróżni
cza Cooka. O kosztach tej przejażdżki można 
nabrać wyobrażenia ohoóby z tego, iż do po
dróży po Azyi przygotowano około 1500 koni 
i mułów

W obronie harem u. Eksoentryozną bro
szurę wydał świeżo publicysta francuski mar 
grabia de ColleTille Pisarz ten wys ępuje 
w obronie... bar<vru, nazywając go .twierdzą, 
która jedynie ostać s ę może przed atakami 
rozwydrzonego feminizmu*. Najoryginslniej- 

w broszurze jest to, iż autor zwra a
na posiedzenie w bieżącym tygodniu na czwar-1 sią ^o cesarza Wilhelma z prośbą, aby ko
tek

burza szalhła

i piątek. ; rzystając z podróży na Wsohód, przeniósł in-
Głmach kasyna narodowego świeżo zbu- gtytuoyę haremu z Azyi do Europy. „Ostrze- 

dowany na ul. Mickiewiczowskiej we Lwowie gamy się wzajemnie — biada w jednem miej' 
otwarty będzie w czwartek 20 bm. a;?n pan margrabia — przed dżumą, cholerą,

W ielka burza z gradem rozszalała się zai0wein rasy żółtej, a nie zwracan y uwagi 
w Wiedmu we środę w południe. W Galioyi j na niebezpieczeństwo gorsze od dżumy, oho' 
a zwłaszoza we Lwowie temperatura nagle i ; lory, zalewu rasy żółtej itp. — na feminizm*, 
znaoznie spadła, a niebo się fatalnie zasło-; Dcibituie.
m*0- , , , Z zazdrości. Jak telegrafowano pod

w ore nad ,jnjem jg  bm z  Brukseli pierwsza tanoerka 
brukselskiego teatru Olympia panna CaWados 

Defraudant kolejowy. Onegdaj przyw ie-! w ehwili, gdy opuszczała teatr, została zamor- 
aion'* do złoezowskiego więzienia śledczego (jowana przez inspektora nbezpieozeń Defille 
byłego „banmistrza1 z Jezierny, niedawno do Otrzymała trzy ciosy sztyletem. Powodem 
Stryja przeniesionego, pod zarzutem, że m a-: zbr0(jm by| a zaz(Jrośó.
jąo wykonywać prace około naprawy toru ko-j Zam-cli na cesarza niemieckiego. Pnl 
lejowego, w porozumienia z rob tnikami. ^owni^ Harrington bey, naczelnik polioyi 
sześciu chłopami, zaliozał na swoją korzyść; w Al0kaandryi, dowiedział się o spisku za- 
znaoznie większe robocizny, tak, że powstała j mierzonym na cesarza Wilhelma od zdrajców 
szkoda wynosi biisko 1.200 złr. i anrwwainfcBniB.. N» czele sniskn stał Uco Par-

Wielka 
Krakowem.

i sprzysiężenia. Na czele spisku stał Ugo Par 
i rini, właściciel kawiarni. Parrini przyprowa 
! dzony przed konsula włoskiego, napadł nań 
gwałtownie, tak że z trudem zdołano go 
związaó. Dla śledztwa właściwą władzą je st 
konsulat włoski. Między skonfiskowanymi 
drukami znaleziono numera anarchistycznego 
organu i’Agitattore, wydawanego w Neufoha- 
tel, a w nich liczne artykuły, wzywająoe do 
zamordowania króla Humberta.

wynosi
Pom niki dla poetów ruskich. P. Mi 

ohal Makowicz, obywatel miasta Lwowa, te
raźniejszy król karkowy, zamierza postawić 
w parku miejskiej strzelnicy we Lwowie po
mnik Tarasa Szewczenki własnym kosztem.
Dla drugiego ruskiego narodowego poety, Ja
na Kotlarewskiego ma stanąć pomnik w Poł- 
tawie w Rosy! za staraniem tamtejszej rady 
miejskiej.

Kościół w Ciężkowicach zbudowany w 
r. 1336 za panowania Kazimierza Wielkiego, 
będącego w posiadania łaski pełnego obraza 
Jezusa Chrystusa, chyli się ku upadkowi i 
rozsypuje się po 562 letaiem istnieniu w gru
zy. Przeszło 3600 pobożnyoh dusz chrześci
jańskich, które przez tak dłagi pr zeoi g  oza- 
sn znajdywały w tym świętym przybytku ul
gę i pociechę w nieszczęściu, odczuwa obe
cnie boleśnie brak świątyni Pańskiej i błaga 
nieustannie o jej odbudowanie.

Pomimo znacznych ofiar, poniesionych 
z prawdziwym uszczerbkiem naszego s .cza- 
płego mienia, nie zdołamy atoli bez pomocy 
bliźnich chrześcijan przeprowadzić naszego 
zamiaru odbudowania świątyni Pańskiej i 
uważamy przeto za nasz święty obowiązek 
u yć wszelkich środków i wytężyć wszystkie 
siły do wykonania naszego celu.

Tusząc, że tam. gdzie idzie o postawie
nie przybytku na chwałę Pańską, nie odmó
wi wielu swego miłosierdzia i użyczy swej 
pomocnej ręki, zwracamy się do wiernych z 
gorącą prośbą o przyczynienie się chooiaż 
drobnym datkiem do urzeczywistnienia teg 
oelu. Ks. Jacek Michalik n 
roky, Franciszek Podobiński, hr. Ignacy Bo 
browski.  __

Zbiegi I samobójcy D moszą z T*rno- w nieodpowiedniej ag i tacy i politycznej, wzma-
we środę odebrał sobie źyoie . ■ „  ,  h- TPrt. p o m -

Na pomnik Adama Mickiewicz we Lwo
wie złożyli: Piotr Zbyszewski z Mościsk 1.
S owarzyszeuie przemysł, upow. budowniozych 
we Lwowie 50. Mokołaj Kołnb z Jaworowa 3. 
Dr. J. A. Hibl z Jaworowa 1. Jan hr. Szep- 
t/ck i 26. Jan Konopka 10. Ferdynand Paar 3. 
Ks. Piotr Lewiiki 1. Stanisław Lachowicz 2. 
Artur Adlof z Krakowa 2. Razem 99 zł.

Do dnia 18 pażdz. 1898 razem 10.144 78 
i i ł .  1000 — 4pro. list zast.

J. K Zieliński, skarbnik komitetu. 
Lwów. Bank kredytowy.

Bada państwa.
(Telegram „Gai. Nar.)

Wiedeń d. 18 października.
W ciągu dzisiejszego posiedzenia roze

grały się sceny, które żywo przypomniały 
dswrą cbstrukcyę. Podczas gdy minister 

roboazcz*'Karol Schl ;Rnber odczytywał stanowczą i energiczną od
powiedź na mterpelaeyę w sprawie okólnika, 
wydanego do sędziów, aby nie brali udziału

pola, że tam we środę odebrał aobie źyo; 
szeregowiec 55 pałka obrony krajowej. Przed 
trzema dniami znaleziono pod Brodami ob
wieszonego ułana na drzewie w lesie, a ró
wnocześnie dwóch innych ułanów zbiegło do 
Rosyi.

Nowozaciężny rekrut 15 pułku piechoty 
Stanisław Łuków, pochodzący z powiatu ta r
nopolskiego, liczący la t 21, odebrał sobie o- 
negdaj w koszarach iwowskioh na ul. Jabło
nowskich żyoie przez powieszenie się.

ko, jakby sobie tego rząd mógł życzyć, póki j 
hr. Thnn nie zawrze jasnego pakta z prawi- i
oą. Czeski memoryał w tej sprawie w ypraoo-; Cesu D reyfussorskiego 
wauo jnż w Pradze a we środę wręczy go będzie 27 bm.

gał się w Izbie niepokój. Posłowie Iro, Pom 
mar, Schtlcker, Wolf, Steinwender i inni prze
rywali nieustannie ministrowi. Ilekroć wrza
wa wzrastała, dr. Raber przerywał ozytanie i 
czekał spokojnie, aż nastanie cisza. Po skoń
czeniu ozytania do oklasków prawicy wmię- 
szały się wołania lewioy: .bezczelność po
dłość* itd.

P. Pergelt oświadozył, że ton odpowie

dzi je st wręcz niesłyohany i domag.il się o 
twaroia nad odpowiedzią dyskusyi. Nadto żą
dał imiennego nad tym wnioskiem głosowa
nia. Wniosek odrzucono.

Następnie służba zbierała kartki z gło
sowaniem do komisyi.

P. Wolf żądał zapisania do protokołu 
protestu, przeoiwko „nieformalnemu sposobo
wi głosowania*. Kiedy wspominał o parla
mentarnej przyzwoitośoi, prawioa wybuohła 
homeryoznym śmieobem.

Wiedeń 19 października.
Na wozorajszem wieozornem posiedzeniu 

austryackiej komisyi ugodowej omawiał kom
pleks projektów ugodowyoh najpierw br. Di- 
pauli, potsm Niemiec Msuthner, a wreszcie hr.
Dzieduszyoki. Hr. Dzieduszyoki oświadczył, że 
sejm galicyjski je s t przeoiwny podwyższeniu 
podatków konsumoyjnych i dlatego też i Ko 
ło polskie na tem stanowisku staó musi.

W zakończeniu postaw ił hr. Dzieduszyoki 
wniosek, aby każdy z trzech snbkomitetów 
komisyi liozył po 14 ozłonków, a prezydent 
komisyi aby na obradaoh snbkomitetów mia 
głos doradczy i wreszoie aby zakończyć już 
generalną dyskusyę nad przedłożeniami ugo
dowymi. Wniosek ten komisya uchwaliła.

Wiedeń 19 października.
W dalszym oiągu wozorajszego posie

dzenia izby posłów rady państwa p. Stran- 
sky przemawiał w tonie bardzo gwałtownym 
i niemal prowokująoym. Wywołał mianowicie 
na lewioy hałas przez to, że jak  najskrupu
latniej wyliozał dzień po dniu gwałty, popeł
niane przez obstrukoyę, aby udowodnić, że 
tylko ona winną jest nieustannemu prowizo- 
rynm w Austryi. Przypomniał między inny
mi, jak profesorowie wspólnie z studentami 
urządzali strajki i demonstraoye — ale opo- 
zyoya przegrała na oalej linii. Panowie znaj 
dnjeoie się w położeniu owego żyda — mó
wił — któremu dano do w yboru: 25 kijów, 
czy zjeśó miskę oebuli, ozy siedzieć miesiąo 
w areszcie. Żyd zdecydował się na zjedzenie 
oebuli; kiedy jednak już  połowie nie mógł 
podołać, zdecydował się na bije, a następnie 
otrzymawszy połowę razów, zgadza się na 
Więzienie.

Tak też opozyoya zarznoała hr. Badenie- 
mu największe zbrodnie przeoiwko konsty- 
tuoyi itd. i obaliła go, a kiedy przyszedł br.
Gautsch — toż samo uczyniła z bar. Gaut 
sohem. Dziś napada znowu w podobny spo
sób na hr. Thuna i woła, że żaden rząd nio 
nie wart, który nie pochodzi od niej. Pano
wie przyznaó musioie, że nie jesteśoie woale 
zdolni do otworzenia rządu. L.berali i anty
semici, konserwatyści i socyal ści nie mogą 
razem ntworzyó rządowej większośoi. Łąozy 
was więo tylko negatywne hasło: „Dalej na 
Czechów 1“ Co do samej rzeozy, to je st oo do 
rozporządzeń językowyob, zwyciężyć nie mo
żecie, bo sprawiedliwość nie je s t po waszej 
stronie.

Omawiał następnie bardzo szczegółowo 
stosunki językowe w Czechach i na Mora
wach , omawiał mianowicie krzywdy Cze
chów na polu szkolnictwa; atakował przy tej 
posobnośoi namies nika morawskiego, barona 

Spensa.
W dalszym ciąga przypomniał Niemcom 

przysięgę, złożoną w Chebie i powiedział:
Nie należy przysięgać, kiedy się nie może 
dotrzymać. Dziś jesteśoie w tem położenia, 
że mogę drwió z was. Przysięga istnieje, roz
porządzenia językowe też istnieją, a gdzież 
jest obsrukoya?! Choielibyśoie rządu, ktźry, 
opierająo się na n&s, rządziłby jednak dla 
was. Dla nas wstąpienie do gabinetu dr. Kai- 
zla bynajmniej nie jest powodem do popiera
nia rządu. Popieraó będziemy każdy rząd, 
który oprze się na sprzawiedliwośoi i któ
ry  tylko wedle sprawiedliwości i prawa, rzą
dzić będzie. (Huczne oklaski na prawicy).

Następnie zabrał głos p. Pfersche, który 
zarzucił ministrowi skarbu, że jak większość 
dąży w ostateoznym rzędzie do usunięcia par
lamentu i narzucenia ugody. Prowizorynm 
w tej formie, w jakiej jest przedłożone, sprze
ciwie. się konstytucyi, bo zawiera wydatki 
inwestycyjne, które zrobione zostały bez po
zwolenia parlamentu. Jestto oszukańczy spo
sób obejścia ustawy.

Zresztą ma mowoa i skądinąd poważne 
o b a w y  oo do polityki finansowej dr. Kaizla.
Hasłem tej polityki są podatki konsumoyjne,
które dr. Kaizl niegdyś sam potępiał. Stron-'.wej i stąd poszedł też wniosek hr. Dziedn-

Poseł Szajer zainterpelowal rząd w spra-jataw ą rozprawy był wniosek hr. Dzieduszy. 
wie złej płacy robotników, zajętych około bu- ckiego, aby się Kolo polskie oświaJozyło 
dowy baraków wojskowych. j przeciw podwyższeniu podatku od wódki,

O godź. 3 po południu posiedzenie zo- ip iWa i innych podatków konsumoyjnych. 
stało zamknięte. Uchwalono zgodnie z wnioskiem.

Następne posiedzenie naznaczono na czwar | _ _ _ _ _ _ _
tek godź. 11 przed południem. >

Wiedeń 19 październ.ka. j 
W' komisyi budżetowej toczyły się wezo- ; 

raj rozprawy ogólne w sprawie nad Dstawą; 
o polepszeń u bytu sługom rządowym. Dr.
Kaizl omawiał przedłożenia rządu i oświad
czył, że podwyższenie plac sługom państwo
wym rależy wyłącznie od podatku od sprze
daży cukru. Po jego przemowie posiedzenie 
przerwano.

Wiedeń 19 października.

T ilJE M iy  i tilifoneinati
W iedeń 19 października.

Z Gorycyi donoszą, że książę arcybi
skup Missia ma wkrótce otrzymać godność 
kardynała.

Berlin  19 października. 
Biuro Wolffa podaje szczegóły w jaki 

f sposób były sporządzone bomby, które 
Izba panów miała wczoraj w południe! aleksandryjskim anarchistom miały służyć 

trzeoie w bieżącej sesyi posiedzenie. Odbyły ; do zamordowania cesarza niemieckiego, 
się pierwsze czytania kilku przedłoień rządo-jB yły napełnione nabojami rewolwerowymi 
wyoh, poozem przystąpiono do wyboru człon
ków państwowego trybunału sądowego i ko
misyi budżetowej.

P raga 19 października.

i:

z materyałem piorunującym. Były żelazne 
i owinięte drutem ołowianym. Przewieźć 
je  do Jaffy miał Włoch z Tryestu, który 
przyjął miejsce garsona na statku od- 

Politik donosi, że sprawa ugody z W ę-| chodzącym do Jaffy i garsonem miał być 
grami dopóty nie będzie załatwiona tak szyb-, także W hotelu „Bristol14 W Jaffie.

P a r y ż  19 październik.). 
Trybunał kasacyjny nad rewizyą pro-

zastanawiać sie

UO

nic two jego zresztą także ze wzg'ędów poli
tyoznyoh nie może głoiowaó za prowizorynm.

Poseł dr. Menger zapytał prezydenta dr. 
Fuohsa, ozy nie postara się, aby komisyi bu
dżetowej dano odpowiedni ozas do dyspozy- 
oyi na narady.

Prezydent dr. Fnohs odpowiedział, że po
stara się, by komisya bndżetowa otrzymała 
jeden dzień w tygodnia na narady.

Poseł ks. Fiszer postawił nagły wniosek 
udzielenia pomooy mieszkańcom Baranowa, 
w którym pożar zniszozył 380 domów, wy- 
rządzająo szkodę na 460*000 zł. wskutek oze- 
go 800 rodzin zostało mienia pozbawionych.

Poseł Szajer postawił wniosek całkowi
tego zniesienia myt na drogach państwowych 
i krajowyoh.

Poseł Merunowioz postawił wniosek, aby 
rząd zbadał istciejąoe na Węgrzech ustawy i 
rozporządzenia, mająoe na oelu ochronę i roz
wój tamtejszej uprawy roli i przemysłu i po
dobne ustawy przedłożył izbic.

poseł Engel hr. Thunowi,
Budapeszt d. 19 paździer-ika.

W izbie poselskiej obstrukoya trwa da 
lej, a bierze w uiej udział także stronni otwo 
ludowe. Hr. Apponyi wypowiedział wczoraj 
dłuższą mowę, w której głównie wskazywał 
na sprzeozność pomiędzy deklaraoyami obu 
rządów w kwesty: iuncłim.

Praga d. 19 października. 
Blas Naroda donosi, Ło dzięki pośredni- 

otwu p. Jaworskiego stosunek klubn parla
mentarnego Słowian południowych do p^awioy 
i do rządu znacznie się obecnie poprawił. 
Dziś we środę na posiedze iiu klubu rezultaty 
układów będą podane do wiadomośoi.

Wiedeń 19 października,
Z wczorajszego posiedzenia komisyi bu

dżetowej, na którem omawiano projekt usta
wy rządowej o podwyższenie piao dla słożby 
państwowej, zaproponował referent dr. Pię 
tak jednolity szemat płao dla funkeyona^yu 
szów poczty i telegrafu, oraz ińnyoh dykaste- 
ryj, podozas gdy projekt rządowy obejmuje 
dla pierwszej kategoryi słażby trzy stopnie 
płaoy a dla reszty oztery. Dr, Piętak propo
nuje, aby dla wszelkiej służby w klasie naj 
wyższej wynosiły peusye r > zna 800, 750 i 
700 złr., w drugiej 700, tió > i 600 złr., w 
trzeciej 600, 550 i 500 złr., w czwartej 500, 
450 i 400 złr. Posunięcie ze stopnia na sto
pień ma nastąpió po 5 lataoh.

Referent żądał dalej spreoyzowania, 
kogo odnoszą się w projekcie rządowym 
proponowane peusye, albowiem z projektu 
nie wynika, ozy płaoe te tyczą się także 
funkoyonarynszy niestałyoh jak np. roznosi 
oieli telegramów. M iwca prosił o wyjaśnię 
nia rządu, poozem zastrzega sobie poprawki 
co do regulaoj i płao służbie prowizorycznej 
Pos. Menger domagał się uporządkowania 
przy tej sprawie kwestyi dyurnistów państwo- 
wyoh, na oo atoli komisarz rządowy dr. Neu 
bauer dał wymijającą odpowiedź. Dr. Ver- 
kanf przemawiał za strażą skarbową a mini 
ster skarbu Kaizl zaznaczył w odpowiedzi 
dr. Piętakowi, iż ustawa n i e  odnosi się do 
służby prowizoryoznej.

Wiedeń 19 października. 
Na dzisiejszem posiedzenia komisyi a- 

godowej austryaokiej w dokońoz nin dyskn- 
syi generalnej nad przedłużeniami ugodowe- 
mi p. Menger występował przeoiw premiom 
za eksport cukru i spirytusu, a raozej prze 
oiw tym paragrafom projektów ugodowyoh, 
które owe premie regulują a które zdaniem 
p. Mengra dają Węgrom możność wyzyskiwa
nia Austryi. P. Menger nie dokończył swej 
mowy. Posiedzenie przerwano, a popołudniu 
nastąpił dalszy oiąg jego wywodów.

Wiedeń 19 października.
N. f. Presae donosi, że we wtorek pod

ozas posiedzenia izby konferoweł hr. Thun z 
przywódoami klubów prawioy, ale nie doszło 
jeszoze do stanowozegę porozumienia się

Pclaoy od dawna oświadczać gorącą chęć 
jak najszybszego załatwienia sprawy ugodo 

i
szyokiego na wtorkowem posiedzeniu komisyi 
ugodowej aby już zamknąć generalną dyz 
kusyę, a zabrać się do szozegółowego truty- 
nowania projektów rządowyoh. Mimo to N. I  
Presse złośliwie insynuuje Polakom i pra
wicy parlamentarnej, iż musieli w ostatniej 
ohwili otrzymać znaczne koncesje od rządn 
kiedy się z dyskusją nad ugodą tak spieszą.

Kolo polskie
(Telegr. „Gaz. Nar.“)

Wiedeń 19 października.
Po posiedzeniu Jzby poselskiej zebrało 

się na żądanie grona posłów posiedzenie Koła 
polskiego dla dalszej dyskusyi nad przedło- 
żeniami ugodowymi.

Pyskusyą toozyła się na tem posiedze
niu nad taktyką, jakiej ma się trzymaó Koło 
polskie w sprawie ngody * Węgrami. Pod

P a r y ż  19 października.
W dyplomatycznych kolach twierdzą, 

że hr, Murawiew w powrocie z Paryża 
zatrzyma się przez dzień lub dwa dni we 
Wiedniu.

P a r y ż  19 października.
Towarzystwo „Soeietó Amicale* z de

partamentu Marne urządziło wczoraj wie
czorem bankiet na cześć ministra Bour- 
geoisa, sekretarza ministerstwa spraw  we
wnętrznych Valle, m inistra wojny Cha- 
noine i gen. Mourlan, którzy pochodzą z 
tego departamentu. Ohanoine z powodu 
niedyspozycyi nie przybył. Valle w toaście 
powiedział, że widzi n t  bankiecie obok za
stępców władzy cywilnej także geuerała, 
co dostarcza nowego dowodu nierozerwal
ności węzłów, łączących armię z Franoyą 
i z rzeczą pospolitą. Czyniąc aluzyę do 
pogłosek o sprzysiężeniu, rzekł mówca żar
tobliwie : „Jestem przekonany, że panowie, 
równie jak i my, ani na chwilę nie uczu
liście strachu.*

Następnie przemawiał minister Bour- 
geois, a pod koniec swej mowy zwrócił 
się do generała M ourlana temi słow y: „Pi
ję pańskie zdrowie, panie generale i zdro
wie armii, którą wszyscy kochamy i sza
nujemy i na której polegają wszystkie na
sze nadzieje.*

Generał Mourlan odpowiedział, że 
istnieje między stanem cywilnym a woj
skowym wspólność pojęć, która daje rę
kojmię, że oba służą ojczyźnie i wzniósł 
toast na cześć niezachwianej jedności a r
mii i narodu

Wedle doniesienia dziennika „Matin* 
prezydent ministrów Brissoft czuje się bar
dzo znużony urzędowaniem i radby "ustą
pić. Koledzy jego usiłują znaleźć nowego 
szef* gabineiu; kandydatem na ten urząd 
podobno będzie Bourgeois.

Mimo urzędowego zaprzeczenia, dzien
niki wciąż donoszą o ważnych przygoto
waniach w arsenale tulońskim.

Rt>m  19 października.
Nowy gubernator Erytrei, Martini, 

odpłynął już do Massawy. Pewne zanie
pokojenie budzą tutaj aajścia w Abisynii, 
gdzie zanosi się na wojnę rasa Mangaszy 
(syna poprzedniego cesarza abisyńskiego, 
Jana) z Menelikiem. Faktem jest, że bun
tujący się Mangasza ofiarował Włochom 
przymierze, któ e jednak Włochy odrzu
ciły i ściśle neutralnie zachowywać się 
będą, „Tribuna* wątpi, aby prawdą było, 
że (jak to doniosła paryska „Ajencya fla- 
vasa*) ras Makonen już wyruszył w pole 
przeciw rokoszaninowi rasowi Mangaszy, 
i sądzi, że to z Paryża usiłują wysoko 
wysforować kordyalność między Francyą 
a Abisynią, aby zaniepokoić Anglików i 
wpłynąć na sprawę Faszody.

R iy m  19 października.
Jak  słychać, Menelik przyrzekł Wło

chom, że część prowincyj, które odbierze 
Mangaszy, odstąpi Włochom.

G lA « g °w  10 października.
Książę Devonshire wygłosił mowę, 

w której oświadozył, że rząd z całą ener
gią obstawać będzie przy przeprowadzeniu 
swych postulatów w Chinach. Książę sądzi, 
te  zwycięstwo Anglii w Sudanie nie wy
woła konfliktu z Francyą.

Konstantynopol 19 października.
Wczoraj o 9 rano powitani armatnie- 

mi wystrzałami z brzegu tureckiego i ze 
stojących w porcie statków zawinęli ce
sarstwo niemieccy do portu carogrodzkie
go. Kolonia niemiecka na ich powitanie 
wyruszyła trzema okrętami. Po wylądo
waniu ludność licznie zebrana witała ce
sarstw a okrzykami. Sułtan otoczony wiel
ką świtą powitał cesarstwa w Dołma- 
Bagdży, *

Do Ildiz-kiosku jechali cesarstwo 
szpalerem wojsk wśród dźwięków hymnu 
niemieckiego. Cesarzowa jechała naprzód

Maryan Gustowicz i Sp. Główny ahład k ó ł {rewerów}, przyborów i części 9kładowych z pierwszo
rzędnych fabryk angielskich, niemieckich i amerykańskich
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z sułtanem, w drugim powozie jechał ce
sarz z wielkim wezyrem Fuad?m baszą 
Po przedstawieniu sobie świt w wybudo
wanym umyślnie dla cesarstwa pałacyku 
sułtan wrócił do siebie a cesarstwo na 
tychm iast mu w :zytę oddal.

Cesarstwo zabawną w Konstantynopo
lu cały tydzi ń a czas spędzą na przeglą
dach wojsk, wycieczkach na brzeg azya- 

t ycki i po brzegu europejskim i na prze- 
r óżnych uroczystościach.

K o n s t a n ty n o p o l  19 października.
Dalszy program  pobytu cesarstwa nie- 

nreckich w Konstantynopolu jest następu
jący: CesarzowTa niemiecka uda się w 
czwartek o godzinie 8 rano do pałacu suł- 
tańskiego nad Bosforem, a następnie w o- 
kolice Skulari. Cesarz uda sie na okrecie

C L

do t. zw. Siedmiu Bram, a następnie do 
Złotego Rogu.

K o n s t a n ty i io p o l  19 października.
Cesarska para niemiecka zw.edziła 

wczoraj tutejszą szkołę niemiecką. Przyj
mował ich tu poseł niemiecki wraz z dy 
rektorem szkoły. Ludność urządziła im 
gorącą owacyę. Wń ozorem był w Yildiz 
kiosku obiad na 120 osób, w którym 
oprócz cesarza, cesarzowej i sułtana wzię
ła udział świta cesarza oraz ministrowie 
i najwyżsi dygnitarze tureccy. Sułtan, ma
jąc na sotće order czarnego orła, s idział 
po prawej ręce cesarzowej, po lewej sie
dział cesarz. Po obiedzie spalono ognie 
sztuczne i nastąpiła iluminacya Yildizk;o- 
sku. Cesarz ofiarował sułtanowi dwie sta
tuy: cesarza Wilhelma I i cesarzowej Au
gusty. Sułtan nadał hr. Eulenburgowi, Lu- 
kanusow i, i Hahnkemu ordery Nisczan- 
Niftikar, a Btilowowi wielki order Osma
nie, ambasadorowi Marschallov wielki

order Medżidźie. W szystkie te ordery są 
ozdobione brylantami. Oprócz tego nadał 
sułtan wszystkim członkom orszaku cesar
skiego mniejsze ordery.

L o n d y n  9 października.
Zapewniają stanowczo, że między An

glią a Belgią toczą się rokowania wzglę
dem budowania kolei żelaznych w najda
lej na wschód wysuniętych stronach p ań 
stwa Kongo (więc niedahko iródeł Nilu), 
do czego przyczynią s^ę kaf lały an 
gielskie.

lY ow y Jork  19 października. 
Mac Kinley, podróżujący obecnie w 

głębi stanów Zjednoczonych, coraz silniej 
podnosi w swoich przemowach konieczność 
kolonij dla handlu amerykańskiego. Snać 
zabór przeważnej części Filipin jest posta
nowiony. Uniwersytet w Chicago nadał 
Mac Kinlejowi godność doktora.

Prwyjeohali do Lwowa.
Dnia 19 października.

Hotel Europejski. Ks. Jabłonowski z Wo
łynia, T. Battiatella a Tryestw, W. B,eohoński 
x Gorlio, W. Żurowski z Myszkowiec, R. Ra- 
ger x Stanisławowa, M. Giska z Pesztu, dr. A. 
Roesoh s Wiednia.

N a d e s ł a n a .
Z t5 rub ykę redakcya nie odpowie iai.

Publiczne podziękowanie pana Franciszkowi 
Wilhelmowi, aptekarzowi w Neunkirchen N. A.

Wyetępuję ta z pablicznem podziękowaniem dla 
tego, że po pierwsze poczuwam się do obowiązku, 
wypowiedzieć moją najserdeczniejszą podziękę p. W il
helmowi, aptekarzowi w Neunkirchem, za usługę, 
którą mi jego herbata Wilhelma w moich bolesnych 
cierpieniach reumatycznyeh oddała, a powtóre i dra 
gim, którzy tym strasznym cierpieniom podlegają, 
zwrócie uwagę na tę skuteczną herbatę. Nie jestem

w możności opisać męczących bólów w moich człon
kach, jakie przez 3 lata przy każdej zm s pie powie
trz:. doznawałam a z kłórych in»e leki, ->• ani nawet 
kąpiele siarczane w B&uen koło Wiednia uwolnić mię 
nie mogły. Ca,e noce walczyłem z bezsennością, ape
tytu nie m iałam , wyglądałam mizernie i byłam zu
pełnie bezsilna Po 4 tygodniach ciągłego używania 
Wilhelma herbaty, zostałam nie tylko, od moich 
cierpień uwolnioną, ale i teraz me pijąc już od 
6 tygodni herbaty, stan mego zdrowia jest zupełnie 
dobry. Jestem przekonaną, że J ażdy ktc w podo
bnych cierpi ..iacn użyje tej herbaty, również jak i ja 
błogosławić będzie wynalazcę tejże p. Franciszka 
Wilhelma.

Z naigłębszem poważaniem hrabina Butschein 
Streifeld, żona nadporucznika.

Jedna 100.000 koron a dwie po 25.000 
koron — oto są główne wygrane wielkiej 
loteryi wiedeńskiej jubileuszowej wystawy. 
Będą wypłaoone gotOwką z potrąoemem tylko 
20%' Pamiętać należy o te m , że ostatnie 
oiągnienie naznaczone nieodwołalnie na 22 
października br.

Ł Friedrich |  L Beacock
Lwów, ui. Hetmańska 1. 4, obok cukierni Wgo Grossa

p o l e c a j ą  s w o j  p p e o s ^ a l n s  s l s l a d  
Farb, lakierów, pokostów, artykułów technicznych, gospodarczych i dla potrzeb domowych. Zarbolineum, Ter, Tektury do 
pokrywania druhów, Gement, ftps, Wapno hydrauliczne. Nowy cennik wyszedł z druku i jest bezpłatnie do dyspozyeyi

jtofiWa. A. Koniewicza, Lwów, Akademicka 5.
C ennik] iln s tro w an e  g ra t is .

r KSlĘMHIi UTOUCUnaftllUOMIEG
w Krakowie, Rynek 30

o tr^m ała  i poleca świeżo wydane

K A Z A N I A

D
przez

ks. Bronisława Maryjańskiego
Cena egz. 30 centów, 

a z przesyłką o B ot. więcej.

i P O f . Y i :  (M .ŁO S7.K ,V IA
po 1 ct. od wyrazu.

KA S E I E I  żelazne z zamksmi werthei- 
mowskimi na pieniądze i dokumeiita 

po złr. 4- , 4-RO, 5-50, 6 50, 6 - , 12 —
Kftsy ogniotrwałe poleca Piotr Cb../.ąstow 
ski , handel ielazny we Lwowie, pi; c Ka
pitulny 1 (naprzeciw katedry).

HYACENTY, tubpany, konwalie, ma- 
jales w cebulach oferuje Ogroduietw 

Lubycza, poczta w miejscu.

Kasetki ie lazne f r a c M l e  na pieniądze
długości 14, 16, to, 25, 30, 35 cm 
t̂ o złr. 3- 0, 4 5 ~ ,  7 ' - ,  9 - - ,  13--

K łO u k i a m e r y k a ń s k ie
znakomitych systemów, oraz krajowe na 

wszelkie eeny — poleca

A n t o r i j  P T a f s A d .
handel żelazny

Lwów, plac Maryacki I 9.

świeży, psrą gotowany, przewyborny, p 
zniżonych cenach złr. 5-—, 6‘—, 7'50; dla 
cbo ych z sabiigo drobiu i dzikiego ptac
tw a po 10 z łr . kilo. — L-pszyn Brzoźany

„“ klik Winogron
opłatnie za zaliczką złr. i - 10. 

Lóbbart Bcregszasb 4 (Węgry)

stare i nowe sprze 
daje najtaniej

InąU Weiner
W!KN I,, Ns)ttł)OntHH« 8.

Zdolny agronom
z wyżezem wykształceniem , mogący wy
kazać się dodatuieuii rezultatami dotyeh 
cz&sbwej pracy, poszukuje z wiosną lub 
predzej idmlnisłraoyl majątku, żąda
nie kaucya. Zgłoszenia do L. 2ul6 przyj
muje- Centralne Biuro ogłoszeń , Lwów, 
Kopernika 11. 3152

P t t s a ź  H a u s m a n a
X .  I j W 7 o w a k ) e

[ P h o t o  P t a r  b i c o m j
W tym tygodniu jest do widzenia

Pogrzeli ś. i  cesarzowej Elżbiety.! 
Pałac Achileon, Genewa

i widoki Szwajcaryi.
_______ Wstęp 10 centów._________

2119

Magazyn ubrań
M. Neumann

W ien , I .  K H rn tn e rstra sse  19. 
b r a n i e  z L o d e n .  . . . złr. 15'—

H a w e l o k .............................. .....  9 —
Z a r i n t k a  j e s i e n n a .  . . „ ! —
P a l t o t  z i m o w e ................. .....  16'—
Podanie miar; Katalogi i wzory gra
tis i franeo. Wysyłka tylko za pobra
niem, jednakże uieodpnwindające ub ra

nia przyjmuje się napowrót.

JOZEF SCHESTEB
i  p r a cow na

aa żywopłoty 2, 3 i 4-lełnie po cenie 7, 
9 i 12 złr. tą  1000 sztuk tudzież

nasiona i  sadzonki leśne, drzew
ka p a r rowe,  krzewy owocowe 

i ozdobne poleca najtaniej
Leśnictwo Zassów pod Gwarną

o . p .  Z a s s ó w . 3142

kołder i materaców
we Lwowie 

ulica Kopernika 1. 5.
Ponieważ w wielu sklepąch sprzedają 

kołdry i materace jako moje wyroby, o- 
ś?viadezaui, że tu we Lwowje nie robię 
dla żadnego obcego sklepu, lecz sprzeda
ję własnego wyrobu kołdry i materace 
tylko u siebie we w łainym  sklepie przy 
ul. Kopernika 1. 5. Kołdry duże i na ów- 
ciej wełnie od złr. 3'50 w każdej cenie 
do złr 14'—. Kołdry atłasowe jedwabne 
duże i na wełnie owczej od złr. 10 50 po
cząwszy. Materace czysto włosienne od 
złr. 12'50 w każdej cenie do złr. 30 '--. 
Poduszki włosienne i z pierza , przoście- 
radła, poszewki i t .  d. Kto więc na zimę 
potrzebuje dobrą , ciepłą kołdrę lfll ma
terac, otrzyma .azowe najtaniej ..ynroat 
w mojej pracowni we Łt ńwie ulica Kó- 
pernnsa 1. 5 , pod firmą Józef Schusrer.

)Lwów, Biuro Im presa. 50 50

Ważne la amatorów płatni!
Mięszauka % pierwszorzędnych 

z aru kilo 36 ot., % kl. t8  ot., 
% kl. 9 o t , 1/8 kilo 5 ot. po.leo.

Główny sk ład  nnslon i roślin
J t t u a '  S t ą c h i e w I c ^ A

Lwów , T e a tra ln a  8 (w własnym domu).

\assm am m sssaB sm  saaa

Oliwę do maszyny!
Pasy do maszyn,

tekturę ,  a sb es t ,  minium, bleiweis
poleca po najtańszych cenach

W. CZOPP
Lwów , tć łk le w s k a  2 ,  najstarszy ga
licyjski *kład farb. pokostów i la 

kierów. Rek założenia 1843.

rum.
w

i MEDAL
S r e b r n y

m e d a l
SREBRNY

BRACI WROŃSKICH
we Lwowie ,  u l  Tearalna liczba 5

(naprzeciw kościoła katedralnego) 
polecają do c snach najp/zystępriejszyoh swój obficie zaopa
trzony magazyn futer, tak gjtowyoh jak też i skory pojedyn
czo. oraz i materyo na pokrycia futer w wielkim wyborze.

Cenniki na żądanie franco. 3079 8
i G O O O O O O O O t

BARCHANY
k o l o r o w e  i  b i a ł e  3133

w  w ielkim  wyborze po ninkloh oenaoh poleca handel pldolen, 
bielizny d ołow ej, b ielizny męskiej 1 p oś oleli

A n t o n i  G u d i e n s ,  p la c  M aryack i. 
^ G O G O G O O O G O

Pojutrza
c ią g ^ r e n ie !

1 gł. wygrana 100.000 koron wart.
2 gł. wygram 25.000 „ „
3 gł. wygrana 10.000 , ,

go tów ką z po irąeen iem  20 /0.

Wiedeńsiie losy 
po 50 ct.

polccaią : M. Jonasz Kitz i  Stcff, M. K iarfeld, 
C- rman & Fogenbaum , Gustaw M ai, Jakób 
Stroh, Samuely & Landau, A. Schellenberg 

i Syn, Sokal i L i'i en. 3127

J e d w a b n e  m tu e ry e  w e łu la u e
białe, czarne i kolorowe z g^araneyą trw słcści w noszeniu. Sprzedaż wprost 
dla osób jjryfffit e h ; oelone i ofiankowa_e towary do domów po cens^h 
fabryczny eh Tysiące li tów pochwalnych. W jakich kolorach wysłać próbki?

SeidenstofF-Fabrik-Union 2539

Adolf Grieder & Cie, Kgi. Hofl,, Ziirich fS.ćhwto
m m m m m am m m m m m m m em

r ^ i a t r -  —  H o r n  C o d c o u p l ;

ASTHMA i KATARY
CfGUETM i PROSZKI Y1S P I CL e c z ą  się  

p rzez uŻ3"cie
^  D U S Z N O Ś Ć ,  K A S Z E L ,  Z A K A T A R Z E N I E ,  N E W R A L O I E
jjUTAigator ao nakadzanił piersiowego je s t najskutcr/.iiiejs/.y.ii śimlkiein do pokonania chorob orginów 

ndilerliowycli. — P rzyjęty w szpitalach fram^ kich i zat;rannizvych. — W e wszystkich znacznych aptekach 
Francyi i zupranicy. — Sprzedaż hurtowa w 1’aryżu: L 2 0 . u l i c t i  ^ a i n t - L a z u r e ,  2 0 .

| ________________ T rzeba wyninuac w łasuorcfw nejrn podpisu  na każilej s z tu ce  jak abok.

Prawdziwy tyrolsk. Loden!
Uznane jako najznakomitsze tyrolskie zimowe i letnie lode- 

ny — wyroby lodenowe) płaszcze na słoty, damskie jodeny dl» 
każdego stanu , tylko z najlepszej wełny wyrabiane , poi: cają się 
jak najlepiej przysfępnością ceny i nadzwyozajną trwaiośoią. Wzo
ry gratis i franco. Do nabyoia w pierwszej O berintbaler Loden- 
fab rik  A. D raxi s 85hne, Tlrsch (Tu-ol). 3132

Leśnictwo Zassów pod f  żarno
(o. p. Zassów. stacya kolei i telegraficzna Czarna) rozsyła 
od 15. października: sadzonki leśne, drzewka parkowe, krze

wy i rośliny pnące. Cennik odwrotną pocztą opłatnie.

i e ^ f

ntilentilia■M
usuwa 1 8  ■ ,  plamy wątrobiane, nadaje twarzjf

świetnej białości, świeżości i delikatność*
C ena 2  z łr .

| J A N  I H N A T O W I C Z
sklepy własne we Lwowie ulica Kopernika 3, ulioa H abir 
ka 11 ; w Krakowie Sukiennice 20; w P rzem yśla  f ra n c i

szkańska 1. 24; w Czcrniow caeh Aynek 1 2.

i * 
i *

K. u. k Reichs- (gemeinsames) Kriegs-Ministerium.
( tbth.  13, Nr. 2307 y o u  1898.)

IMIll HIIIYb
Das Reichs- (gemeinsame) Kriegs-Ministerium beaksi. htigt die in dem an- 

gęfilgten Verzeicbnisse benannteu Gegensjande im Wege der allgemeineu Concnr- 
renz sicherzustellen , weahnlb es ",ur Ęinbringang 8chr;ftlicher Oflf-rte hiemit
eialadet. .

Die Offereuten haben Foigendes zn beael ten :
I. Es werden Dur 8<terreichi-icVe oder uogarisebe Staatsliirger (Firmeii) be- 

rui-ksicbtigt, dereń VeitrauensłiurdigXeit un,d LeistungffabigKejt ausser Zweifel 
steht. F :men, welche bereits Mitglied* r der H eres-Lieferung-Consortien sind, 
werden jedoeh bei dieser Concurrenz niebt beriieksichtigt.

Die offerierten Gegenstande mussen unbediugt im Inlaude aus inlandiscb^m 
Materiał erzengt werden

Bei Erstehern aus den Landem der nngari.sihen Krone mussen die zu lie 
fernden Artikel und dus zu deaselben erforderliche Materiał das let2t°re, so 
weit dasselbe in der erforderlichen Menge und Quelitat zur Erzeugung muster- 
miissiger Sorten , sowie au. h zum gleichen oder billigt-iren.Prę.isę ais aasserhalb 
Ungarns erlangbar — in jenen Laudern stlbst frzeugt werdep

II. Die Offerenten, welche der Heęresyerwaltung uiiht beieits aus fruheren 
Lielerungea bekannt sind, haben ihre Scdiditat uud Leistuag:fahigke.t dureb Zeng- 
nieso nachzuweiren.

Zur Ausfertigupg tolcher Zeugnissę siad herufen :
1. Rftcksiebtlich i.er .n Haudels-R^gister. protokoilierten Firmen: die Handels 

und Gewerbe-Kammpin in dereń Beziik die F'rinen eiabliert siud.
2. Bezttglich jener Offerenten, welche handelsgerichtlich nleht protokollirt

sind :
die politischen.Bekórden eister Instanz, in dereń Bereich der Wohnort des 

OfferenteD liegt.
Diese Zeugnisse werden łon >en zu ihrer Ausfertigung berufenen Organen 

den Parteien nicht ausgefolgt, sondern umniftelbar an Jas Reiobs- (gemi insame) 
Kriegs-Ministerium gesendet.

Die Offerenten haben daher beiiufs Ausfertiguag eines sol hes Documentss, 
bei der zust&ndigen Handels- and Gewerbe-Kammer (der ool tischen Behórde 
erster Instsnz), recbtzeitig das Gesu h einznbringen, in welchem

1) der Yor- und Znname (Wortlaut der Firma),.
2) der Gescbaftszweig und der Wohnort,
3) die zur Dnrchftthr jng der Offsrtyerhaiidlang berufene Militar - Behdrde 

(im yorliegenden Falle das Reichs- (gemeinsame) Kriegs-Mioisterium);
4) der Offert-Ęinreichungstermin, und
5) die Lieferungsgegenstande und dereń Quautitat genau nnzugeben sind.
Der Bescheid, welcher auf dieses Gesneh den Onternehmern zukommen wiid,

ist spdanp d^m Offerte beizulegeu.
III. Das Anbot beschraufct sieb blpss apf dię im .ange(ugten Yer-eii bnisse 

benannten Gegenstfinde und zwar kann es auf das Ge?ammt-Qnantum der einzel- 
nen Gegenstfinde oder auf einen beliebigen Theil derselben lauten.

IV. Die Gfimtlicheń Gegenstande mussen nach den, bei den Montur-Dcj>ots 
zu Brfinn, Budapest, Graz, nnd Kaiser-Ebersdorf zur inuicht liegenden gesie- 
gelten Musterc, dereń Qualitfit ais das Minimnm desjenigen was gefordert wird, 
anzusthen ist, geliefert werden.

Sorten, yon welchen mehrere Gróssen normiert sind und yón welchen der

Bedarf nach den einzelnęn Giósseagattungen im angsfugt n Yer/.^icbnisse uicht 
speciel angegeben ist, mtisstn nąch den v.łrgescbnebeień Gfóssengattungs- 
Procenten geliefert werden.

Es steht den Uoternehmern Irei, wegep entgeltiioher Ueberlassung von Mu- 
stem an die genannten Mnntur-Depots, sich zu wend^n, wel he ermficbtigt 
wurden, di i gewiinschten Mn?ter gtgen Bezsblung zu yerabf dgen.

U nternebm er, we Ichc noch yob friitreren L iefe ruogen  im B esitze yon Mu- 
s te rn  sich befinden , haben  im  Aigelion In te resse  . sich d a ju b er. G ew issbi i t  zu 
yerschaffen, dass diese M aster Dech m  K raft .‘• te h e n , wi il die etw a n ic h t uach 
den let° n M s te r  zur- E rzeuguog  g e la n g te n  S o rten  u n b e lin g t yon der U eber- 
nahm e ansgeschlpssen  wird.

In den Preisen, weichu die 1 ntemeemer fiir di>-3e Muster zu ent-richten 
baben, sind nebst den unmittelbarf'icf Besbnśffńn śkjfcteu u^cb 15% ltegiespes m 
inbegriffen. ł >Cv ! ;

V. Die Liefernug bat bis sefiifjsfeifd Ebde September 1899 in yier gleicben 
R^ten derart zn geschehen, ' dass yoa d“fn bestellten Quantum je eiu Yjertel bis 
Eade Mfirz, Mai, Juli und September 1899 zur Atstaitung gelangt.

Die Heeiesverwaltung bebalU.*iob ausdruckncb yor. das angebotene Liefe- 
runps-Qaantum eyentuell zu verriagern, oder aber dasselbe eyentuell bis zur 
Halfte erbohen.

Eine solcbe Mehrbestellung ka in auch w a h r e n d  des Jabres 1899 jeder- 
zeit stattfiuden, in welch’ letzterem Falle der Oferent v<-rpfłichtet ist, den Mebr- 
bedarf innerhalb yon vier Monaten -nach erfolgter Bestellung zu liefern, und es 
gelten ftir denselben die glaichen ^eise  und Yertra-gsbedingUDgeń, wie fur die 
urspriinglicbe Bestellung

VI. In deus Offerte, welche® nach. dem dieser Kun lmachuug aogefugten 
Formular zu yerfassen ist, ist da Montur - Depot, .in wnlches geliefert werden 
will, das Quantum and die Beneiaaung der ang^boteneo Gegenstande, der in 
Ziffern uud in Buchstabeu ausgedril kte Preis eines jeden Gegenstande3, dann 
der Lieferungs-Termiu genau und deutlich am.ugeben...........................................

Kann die Heeresyerwaltang dfti Ahsicbt des Offerenten bezuglich des Ab- 
stellnngsortes bei der Liefemugs-Yergcbung nicht Rechnung tragen, so Ihat der- 
selbe auch die Spedition in ein audtres, oder auoh- is mehrere Montur-Depots, 
auf seine Kosteu nnd Gefahr zu bewirken.

Dem Lieferanten w*rd ubrigens gestattet, die Gegenstande bei- dem- seinem 
Etablissemeot n a c h s tg  e i e g e n e a Montur-Depor yisitiren za lassen und so- 
dann gegebenenfalls, auf sein: Kósten und Gefahr, an die uhrigen Montur-De- 
pots zu ubersendeu

Die Pelzsorten sich jedocu an die betreffenden Mońtur-Depots direct ab- 
zn liefern. j

Filr jene EisenDahn-FfachtsendnńgeQ an ihe Montur-Depots, welche mach 
anscandsloe erfdlgter Viłti*ierr-ng yim den Montur-Depots ibemommeD werden, 
ist den Lieferanten die Begiinstigung des M i l  i t ar -T i.Fi f e s-inr R fick yer gff 
t u n g s w e g e  eingerfi imt , wozu den Lieferanten auf den botreffenden Fracht- 
briefen seitens der Montnr- Depots bestfittigt wird, dass die Sendung in das 
Eigenthum des Militar- Aerars iibergegangen ist.

VII. Offerieren m e h r e r e  U n t e r n e h m e r  g e m e i n a c h a f t l i c h i  sO 
haben sie im Offerte ausdrucklicb zu erkliiren:

1) dass sie sich yerpfllichten, fiir die naue Erfiillung der Lieferubgs- 
Bediuguugen solidarisch zu haften uud. (

2. wer in ihrecu Namen iu diesem Lieferungs-Gesebafte mit der He^res- 
yerwaltubg zu yerkehren bev,illmachtigt ist. v

E iu  soJehrs gem einschaftliches O fi-rt ist y«.n allen  U u t-rn eh in e rn  un ter 
A ugabe ih res C naracters und W ihuortes m it aen  Yor- nnd Zunam en zu r i t e r -  
śehreiben .

VIII. Zur Sichernng des Anbotes ist ein Vadinm im Betrage von funf (5) 
Procent des W rtes welcher nach den fiir die offarirten Gegenstande gefordrrten 
Pieiseu entfa'lt, bei einer der an den Amtsoitzeu der Corps-Intendanżeu beftudli- 
chen Milnar-Casseu (-Zahlstellen) zu erlegen.

Das Yadium kann entweder in barem Gelde, oier in zum Cautions - Eriage 
geeigneten Wertpfpieren gelciutet werden.

IX. Der Eilag des Vai nms ist unter Anfuhrung des Betrages und der Be- 
scbaffenheU des^elben (Barschaft, Wertpapiere) in dem Offerte zn erwahnen.

Der von der Militar-Oasse (-Zablstelle) iiber das erlegte Vadium auśgefolgta 
Depositeuschein ist glsichzeitig mit dem yersiegelten Offarte, je locb in einem 
gesonderten, gleicbfalls gesiegelten Ccuyerte (nach dem am Schiusse dei Kund- 
machnng befiudliebea Formular) an das Reichs- (gemeinsame) Kriegs-Mińisterinm 
einznsenden.

Bemerkt wird, das3 die couyertirtan Offerte and Depositen-Scheine aucb 
nicht zusammeu i n e i n  g e m e i n s a m e s  drittes Conyert gegeben werden dur- 
fen, sondern getreunt, jedoch gleichzeitig einzusenden sind. ! - » ■

Wegen des Erlages des Vadinms haben die Offerenten recbtzeitig nnd nicht 
erst in deu letzten Tagen vor Ablauf des Offert-Ueberreichungs-Termine.s an die 
betreffende Militar-Oasse (Zablstelle) sieb zn wenden.

X. Die Offerte, welche — Dei der Heeresyerwaltuug nicht bekaunten TTnter- 
nehmern — mit den im Punkt II. erwihuteń Bascheiden der Handels- nnc1 Ge- 
węrbekammer, bez ehungweise der polltischen Bebórde uber das Ansucben urn 
Ai jstellnng eines Soliditats- und Leistnngsfahigkeits-Zsugoisscs t jT agt nuin 
mussen, daun die gleichzeitig, jedoch abgesondert eiuznsendeuden Depo 'ten- 
scheiue uber den Erlag des Vadiums haben numittelbar an i lfiagstens bis 22.jNo- 
yember 189S zwólf Uhr mittajgs im Einieichungs-Protokoll des Reichs- ^gemein- 
same) Kriegs Ministeriums einzulangen.

XI. Die in der Form eiucs Vertrags-Entwnrfes yerfassten DetaU-iBediugun- 
gtn kouneu bei den Corps - Intendanzea, bei der im Punkte IV, *ingefula-ten 
Mootur-Dapott, bei sammtliche.i Handels- und Gewerbe - Kamrae.n der óstierr.- 
ungarischen Monarchie, beim Haudels-Museum zu Bnuapest und beipą ńngarislhen 
La des Ińdustrie-VDrein zu Budapest eingeseheu werden

XII. Die Unternehmer haben im Offerte-zu erkląren: 1
1) dass sie die L ieferungs- und C ontraets B ed:ngungeD e :n ą ę s ę h ^ .  und  

auch yerstanden  haben, und dass sie denselben  śich ' yollkommeŁ bnt^HW itfen, 
ferner

2) dass sie die Master der ausgeschriebenen Gegenstande einer genauen 
Besicbtigung unterzogen und auch bezuglich des Materials, aus welchem diesel-



fol' eiieugt -orden sind, dann ttber die Art und Weise der Confection sich 
eitłg ih< ad iniórmiert haben.

XDl Enth&lt ein OfFert in Ziffern und in Buchstaben verscbiedene Preis- 
tógaben, sd sind die in Bucbataben angesetzten Preise massgeh nd.

Das OfFort ist far den Unternehmer vom Momente der Uberreichung, fur 
di# Beeree^Yerwallung aber erst dann rechtsrerbindlich, wen der Erstener roń 
der erfolgte q Genehmigung seines Anbotes durch das Reichs- (gemem same)
Kriegs-Mmisterium verstandigt worden ist.

Der Offerent begibt sich des Rucktritt-Befugnisses, dann der im §. 862 
des allgeibeinen bttrgerlichen Gesetzbuches und der in den Artikeln 818 und 
819 des dsterreichischen und in den §§. 814 und 315 des u garischen Handels- 
Gesetzbuches enthaltenen Fristen far die Annahme seines Versprechens.

XIV. Die HeeresTerwaltung behalt sich die uneingerchrankte Wahl unter 
den einzelnen Offerenten vor.

Bei sonst gleicben Bedingungen wird Offerenten, welche die angebotenen 
ArtikeL selbst erzeugen (Producenten) vor den Handlem der Vorzug eingera^mt.

Wird ein OfFert nicht seinem Tollen Inhalte nach, sondern nur unter Rest- 
ąm^i.rung des angebotenen Quantums oder Preises angenommen, so hat der 
hięron betroffene Offerent nach Empfang der bezaglichen Verstanugung biunen 
fuiif (5) Tagen beim Reicha- (gemeinsa ne) Kriegs Ministerium die schriftliche 
Erkl&rung einzubringen, ob er die Modificierung seines Anbotes annimmt oder 
nicht.

Die modificirte Genehmigung des Offertes gilt seitens des Unternehmers 
far angenommen, wenn derselbe innerhalb der fttnftagigen Frist die erw&hnte 
Erkl&rung nicht oder uńbestimmt abgeben sollte.

Wenn abrigens von den in einem und demselben Offerte enthaltenen An- 
botśn auf rerschiedene Artikel nur eines oder mehrere derselben angenommen 
werden sollte, so ist dies fur den Offerenten sofirt bindend.

XV. Die Offerenten sind rerpflichtet, nach der erfolgten ganzen, theilweisen 
m >r ait ihrer Zustimmung modificierten G nehmigung der Anbote, das erlegte 
V|d '  anf deii mit zehn Procent des Lieferwertes bemessenen Betrag der 
V rtrkgs-GaOtioh zu erganzen und den schriftlichen Verttag, von welchem ein 
Pare auf Kosten des Unternehmers mit dem classenm&ssigen Stempel zu ver- 
sehen ist» abznsehliessen.

Sollte ein Ersteher sich weigern den Vertrag zu unterfertigen, oder sollte 
er zor Unterfertigung desselben — ungeachtet der an ihn hiezu ergangenen 
ĄtyffdFdefrińg — nicht erscheineń, so Tertritt das ganz, theilweise oder mit 
sa.j*«r Zustimmung modificiert genehmigte Oflfert in Verbindung mit dem zur ge- 
fenwartigen Kundmachung gehórigen Vertragsentwurfe die Stelle des Vertrages.

Den vorstehenden Bedingungen in lrgend eiuer Weise nicht ents >rechende 
odur erspatet eingereichte, sowie telegrafisch gestellte Offerte werdeu nicht b »- 
rf ksichMgt.

Wien, am 4. October 1898.

Yerzeicbniss der zu liefernde Gegenstande.
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i

F o r m n l a r  s a m  O f l f e r i .

An das k. und k. Reichs- (gemeinsame) Kriegs-Ministerium.

f N., wohnbaft zu . . . . in . . .
Gegenataiide ar das k. und k. Montur-Depot zu . .
Quantum und zu den beigesetzen Preisen und Terminen, vertragsmassig liefern zu 
wollen.

, erk lare h iem it mu hbenannte 
, in  dem unten angegebeuen

Qnantu Benennung
-----------------F r e T s  ■

fur
in

Ziffem
in

Buchstaben
der angebotenen Gegenst fl. | kr fl kr.

Stttck ein Stttck

Gar-
r itu r eine Gar

nitur

etc. eto. eto.

Łiefernng8-Termin

•s Marz ]
V. w Mai l
V* “ 1 Juli I

3 September ]

oo
COSD

I.-h best&tige:
1) Dass ich die rom Reichs- (gemeinsame) Kriegs-Ministerium unter Abth. 13, 

Nr. 2307 v<n 1898 uusg^fertigten Lieferungs- und Contracts-Bedingungen eingesehen 
und auch Terstanden habe, und dass ich mich denselben Tollkommen uuterwerfe;

lerner:
2) Dass ich die Muster der ausges< hriebenen Gegenstande einer eingebenden 

Besichtigung unterzogen und mich auch bezttglich dereń Materiał und Co fection 
genau informiert habe.

Ich hafte fur die richtige Erfullnng meines Versprechens mit dem funfprocenti-
gen Vadium v o n ..................Gulden bestebend a u s  (Barschaft, Wertpapiere,
Urkunden) welches dem Lieferungswerte v o n ................. fi.............. kr. entspricht, und
welches laut des unter abgesondertem Couverte gleichzeitg eingesendeten Drpositen- 
scbeines bei der Militar-Cassa (Zahlstelle) zu N. erlegt worden ist.

Der &mtliche Bescheid iiber das Ansuchen urn Ausstelluug eines Soliditats- und 
Leistungsfahigkeits-Zengnisses liegt zu.

N............... a m   1898.
(Eigenh&ndige Uuterschrift. (Vor- und Zuname) des Offerenten, bezw. handels- 

gerichtlich protocollierte Firma Zeichnung).

F e r m i i l a r  z u m  C o n v e r t  d e s  O f f r r t e s :

- A - n .

d i t  nm i M li- d iu M  trlis-Hioistsiio
in "̂ 7’isaa.

Offerte dos N. N. zur Lieferung 
von Bekie dungs- uud Ausrilstungs- 
Erfordernis-ea zu folgę Kuud na- 

chuug
Abth. 1 3 ,  Nr. 2 3 0 7  vou 1 8 9 8 .

F o r m o l a r  z u m  C o u v e r t  d e s  V a d i u m s :

-A .x i

to i  mil i  fiels- (Mirami) Krlegs-Ministeriani
i n  “W * i e x i .

Depositenschein u b e r  fl............... kr.
(Baisohaft, Wertpapiere, Urkuoden) zum 
Offerte des N. N. betreff^nd die Liefetuug 
von Bekleiduugs- und Ausru-itangs- Erfor- 

dernissen
zufolge Kundmachung Abth. 13, Nr. 2307 

von 1898.

Y >gen ge*r.nnter Einsendnng des Offerts und des Depositen- 
scheines wird auf dm  Punkt IX der Knndmachnng ansdrficb- 

lich anfinerksam gemacht.

j
l
V
p

Q u a n t i ta t

2.860
2360

680iI7.40t
2.370

Garnituren

Stttck

9.^ 0
SHO

396 91
626 t *
UO w
60 *

330 9

300 Tl
180 n

1.080 9
820 9

610 9

1.200 n
1.030 Paar
1140
1.020 Sluck

70 Paar
100 Stttck
270 9

23.200 9

R260 9
1.620 9

22.900 n
, 8.010 9
"i r.o o o 99

6.790 9
4200 9
u & -

9

Ti
60.740 Tl

1.210 9

3.160 n
880 Tl
60 9

1.800 Paar
38 000 Stttck
6.800 Ti
4.120 n

140 9

3.860 9

80 n
1.170 9

40 9

3 '40 n
9■

112 000 9
589.000 9

241.000 n
m 7 0 0 Tl
69.200 n
30400 9

9.800 99

93.800 ■
12.900 99

24.000 •
27-000 99

83.600 99

167.300 n
1621200 9
43.700 Paar

7.860 Meter
10.620 i*

860 n
11.700 n

25.000 n

16.000 r
10.840 19

30 Stttck
1.380 
4900 
2.600 

170 
,6.1600 

I k . J 0 
06.000 
2.800 
i;a o o  
1.700 

69.800 
4.430

Garnituren

Stti k 
Meter

n
n
n
w

Stiick

B e n e n n u n g

Pelskragen za Pelz-ROcken in Fellen zusammengesetzt 
Armelbesatze ^
Pelcfutter 
Attila-Pelzbr&me

„ -Pelzfntter „
adjustierte Infanterie-Gzako, ohne Sturmband, ohne Adler nnd ohne Rosen 

„ J&gerhtite, ohne Sturmband, ohne Kopfsohnnr, ohne Embleme, ohne
F e d e r b u s o h .................................................................................................

Fea mit  .................................................................................................................
Quasten an F e z .................................................................................................
krapprothe
Weissa adjustierte Husaren Czako, ohne Adler, ohne Rosen, ohne
dunkelblane ■ Roashaarbusch und ohne Sohnurverzierang (das Egalisie 
liohtblaue rnngstnch wird vom Arar beigestellt)
asohgraue
Helme mit Schnppenb&ndern nnd Adlern ftlr Dragoner , •

„ „ „ ,  Unteroffioiere .
Sohirmeinfaseungen zn Dragoner-Helmen.........................................
Kammdeoken „ n „ j ..........................................
Kam .ohienen „ „ .................................................
Adler „ n B ................................................
Seitengabeln „ „ .................................................
adjnstierte Sobuppenb&nder „ n .................................................
Adler ohne Nummer zn Uhlanen-Czapka.........................................
adjnstierte Schnppenb&nder „ „ „ ...............................................
SohinneinfaŁsungen s . , ..............................................
Rosshaarbusohkettohen s ,  a ..............................................
Adler znm Infanterie- Czako .................................................................

„ ohne Nummer zum Czako fiir F eld -A rtiile rie .................................
„ mit Nummer zum Husaren C z a k o .................................................

Rosen zum In fa n te r ie -C z a k o .........................................................................
n ,  Husaren-Czako.................................................................................

MetallrOsohen ftlr F e l d k a p p e .........................................................................
Ziffem oder Buohstaben aus P a c k fo n g ................................................................
Panzerketohen mit L ó w e n k ó p fe n .........................................................................
J&gerhut-Embleme mit N u m m e rn .........................................................................

» • ,  Adler
Patron enhftl t e r .........................................................................................................
Artillerie-Riohtauszeiohnungen.................................................................................
C avallerie-Sohtitzenabzeiohen................................................................................
metaUene A rbeitsanozeiohnnngen .........................................................................
Telegrafistenabzeiehen.................................................................................................
Gefltigelte R & d e r .........................................................................................................
Leibriemen-Sohliessen.................................................................................................
Messingkapsel zu Łegitimationsbl&ttern.................................................................
sohwarze Rosshaarbdsohe mit Rosen, ftlr A r t i l l e r i e ........................................
rothe 
sohwarze
rothe ,  » * . . . .
sohwarze „ mit Rosen, fiir Uhlanen
roth< » .  » » »
Federbusohe ftlr J&gerhdte.................................................
Sturmb&nder m it Sohnallen zum Czako fiir Infanterie
gros8« glatte, gelbe M e ta llk n O p fe .................................
kleine „ 
grosse glatte,
kleine „ „ a .................................................
grosse gelbe MetallknOpfe mit N u m m e r n ................................
Weine „ „ „ .................................................
grosse gelbe MetallknOpfe fdr U h la n e n .........................................
kleine „ ,  » ....................................................
grosse weisse MetallknOpfe ftlr U h l a n e n ................................
kleine a .  ,  .................................
gelbe Metalloliyen ftlr H u sa ren -A ttilla .........................................
weisse „ „ „ .................................
sohwarze Z inkknO pfe.........................................................................
weisse a .........................................................................
sohwarze Halsbinden ohne T uoh lappen .........................................
lederne H a n d s o h n h e .........................................................................
Czako Borten ftlr F e l d w e b e l ........................................ ........

„ n C o r p o r a l e .............................................................
Feldwebel Distioktions-Bdrtohen von Seide, m i Borstoss 

a „ B ohne Vorsto8s
schmale yergoldete Bórtohen zn Armstreifen ftlr Vntcroffioiere 
t-e ite
\rm streifen fiir O f f io ie r s d ie n e r .............................................
WollrOsohen zur K a p p e ................................................................
Anlftngsohntire zu A t t i l a .......................................................

„ „ PeizrOoken und Pelz-Uhlaif :en‘ sohwarzgelbe
n n „ .  iohtblaue

braune Anhftngsohntire zu Waffenróoken fiir die Taintruppe 
Lchselschlingen zu PeizrOoken und Pslz-Ublinken 

Sćhntire zu Czako fdr G afreite . . . .
n a ungarisońen Tnohhosen 

leinene Strupfenbar J er zu Beinkleidern 
Strupfenb&ilaer aus Necselseide zu StiefelhOson 
Strupfenb&nder zu Stieteiln und Czismen
yierkantige A tt i la -S c h n O re .....................................
Anh&ugsóhntire tu Sr^rralhOmem

ttlr Husaren

»
weisse

Die Preise 
sind zn 

offeriren 
per

1 Garnitur 
n
W
9

1 Stttck
9
n
n

1 Paar

1 Stttck 
1 Paar 

1 Stttck
n
Tl
n
n

1 Paar
11 Stttck

1 Dutzend

1 Sttick 
1 Paar 
1 Meter

1 Stttck 
1 Garnitur

1 Stttck 
1 Meter

1 Stttck

Q u an ti ta t

3.020 
1.520 

39.050 
4.850 
1.350

40.600 
1.800 
2.600 
3.720

56.500 
6 200

39.65C 
9.800 
1.220 
1.470 
3.030 
9170 
6.204 

630 
9.20C 

830 
6.730 
7.700 

87.800
1.400 

220 
130

6.830 
400 

2.580 
6.200 

350 
480 

10 
100 
690 

3.330 
30 

280 
5.960 

13.300 
11.400
30.700 

580
3.820 
4.870 
3 210 

47.810 
1.680 

450
17.000 

770
60 

150 
60 
40 

130
17,100.000

66.600 
6.600 
5.690
1.400 
1300

820 
800

1.500
2.000 
2.210
2.700 
2 850 
3.920

350 
62C 

2 300 
27.010 

250 
160 
32C 
460 
60 

450 
35.600 
10.64C 
9.600 

40 
11( 

12.100 
400

Stttck

Garoituren

Stttck
»

Paar
Stttck

Paar
Stiick

B © n e n I l ■ u . I l g •

Meter
Stttck
Meter
Stttck

i*

eŁ-
Stttck

Garniturer 
Stttck

i*
*

9

Paar
Stttck

larnituren

Stttck
Paar

Revolver Anh&agschLtirł ohne F ed e rh ak e n .......................................................
Vorm ei8f.er-U m haugschniira.................................................................................
seharlaohrothe Sohtttzenabzeiohen . . . . . . . . .
grasgrttne .........................................................................
dunkelgiiina Stenermannsabzeiohen . . . . . . . .
Attila R t t s o h e n ....................................................................................................
Franzen zu P e lz -U h la n k e n ..................................................................................
Sohnuryerzierungen zu H a z a r e n - C z a k o ......................................................
Jftgerhutse n i i r e ....................................................................................................
biaugraue M a u te ls o h lin g e n .................................................................................
braune „ , .........................................................................
Infanter e-Porteepee ..................................................................................
Cayallerie-Porteepee mir L a c o e s a tz .................................... ,
unyerzinnte S te ig b iig e l ..........................................................................................

„ Kinnketten ^h,,e Haken . . . .
a Knebeltrenscn . . . . . . . . . .
„ Stallhalftei Anb&ngketten ohne Strupfenstiioke

Iufanterie-Spaten mit S t i e l ..................................................................................
Lagerhaoken mit Stiel ..................................................................................
S tnegel ohne H a n d r ie m e n .................................................................................
W a s s e r k a n n e n * ) ............................................. ........ ............................................
Koohgesohirre a 2 Mann ohne Deokebohale fiir Infanterie *) .
Deekel8ehalen zn Infanter i^-Koohgesonirr * ) .............................................
Esaohalen s&mmt Deobe * ) .................................................................................
Zugslaternen mit Tragbolzen zum 8 mm Repetier-Gewehr .

» » T r a g r i n g .................................................................................
K afF e-Portionenbeeher...........................................................................................
Feldflaschen aus emailii rtem Eisenblech ohne Tneattberzug (ueues Muster) 
adjnstierte Schraubentrommelu aus Aluminium ohne Sihl&gel .
beai blagene T r o m m e ls o h la g e l ........................................................................
Tromu el-Felle  ......................................................

a W tkelreife zur Messingtrommel . . . . . . .
„ Sohlagel-Doppelhfllsen aus M e s s i n g ...............................................
„ Sft^ge zuf M e ss in g tro m m e l...............................................................

.  - ...............................................................
„ Spannstabe sammt Sehrauben zur Messingtrommel
■ Saiten
a Traghaken ....................................................................................................

Mundetttoke zu S i g n a l b O r n e r n ........................................................................
F u i te r s t r io k e ............................................................................................................
Rebschntire zum Zeltblatt der tragbaren Zeltausrttstung . . . .
Handsebtttzer zum Repetier G e w e b r ......................................................
Spagatgnrten zu P a t r o n e n t o r n i s t e r ...............................................................
Traggurten zu Kochgeschirren a 5 Mann . . . . . . .
P fe rd e fn s s fe s s e ln ...................................................................................................
T r a n k e i m e r ............................................................................................................
Holzpfllttoke zu ledernen S e h u h e n ...............................................................
Zeltpflicke zur tragbaren Z e l ta u s r t t s tu n g ......................................................
basohlagene P f e r d e p f l6 o k e .................................................................................
Stiele zn L a g e rh a o k e n ...........................................................................................
Pferdekardatsehen ohne Handriemen  ......................................................
Sattelbestandtheile aus roher Rindshaut, in ganzen Hauten ausgezeiehnet 
yordere 1. u. 2. Gróssengattung .

Stahlzwiesel (d rht lackiert) I 3 a .
znm Sattel m it festen Seiten- J 4. u. 5. „ . .
blattern u. zw. zu Satteln der 1. u. 2. „ .

| 3.4. u 5. „ .
eiserne Sohlennagel  ....................................
neuartige Absatzeisen sammt Nagel , .............................................
sohwarzlackierte Rollsehnallen mit Dorn kleinere zum Tornister M. 1888 

>» » » grOssere B „ „
a Ringe zum Tornister-Traggeittst M. 1888 .
,  Doppelknttpfe a „ „ „ . .

sohwerzlackierte Rollohnallen ohne Dorn . tznm Tornister, bezie
n oyale Sohnallen , ihnngsweiss zum Tor
n Doppelknttpfe zum Bernieten . ’ nister Traggerttst

Federhaken zum T ornister-T raggerttst...............................................................
Traghaken „ „ ...............................................................
Sohnalle ohne Dorn zur lufanterie-Patrontasohe.............................................
sohwarzlackierte Spaunkloben aus Suhmie l isea (a. Muster) z. Patronentornister 
Ersatzfederhaken „ n
Sohnallem zum G e w e h r r i e m e n .................................................................................
Haken znm R.emen fiir deu R e p e r t i e r - C a r a b i a e r .............................................
Federhaken znr Reyolyer Anbaagsrhaar . . . . . .  t .
yerzinnte T o rn is te r -N u d e ln ...................................................... ........
fertige Kappen ans gran meliertern Halina fflr Kerkeratraflinge

a Kaputróoke.. ., „ „ „
a Leibel mit Armein » » » » »
a Winterbosen mitSpringeisen „ „ .
n » ohne n n i Jl W 1t

Saoktttoher ans blaugedrnoktem Banmwollstoff n n
Leibel ans gewirktem Baumwollstoffe, der 2 GrOssengatung 
Rohrplattenstoff-Einsatze zum Kalbfell Tornister M. 1888 

a » Patronen- „
„ a Sohriften-
a n Wertzeng

Unterofiioiers-Briefcasohen 
Filzstiefel . . . . . .

hintere

Die Preise 
sind zn 

offeriren 
per

n
n

*) Worden vor dem Yeriinnen im Etablissem snt des Erzeagnrs von Organen des betreffenden Montar-Depots yisitirt.

1 Stttck

1 Dutz md
1 Stttck

1 Garnitur

1 Stttck

1 Paar 
1 Stiick

1 P aar 
1 Stttck

1 Meter 
1 Stttck 
1 Meter 
1 Stttck

1 Kg.
1 Stttck

Garmtur 
1 Stttok

n

1000 Stiick 
1 Paar
1 S tt  k

Ganiitur

1 Sttt-k 
1 Paar

fiydfttca i odpowiedzialni redaktor P l a t o n  K o s t ^ e k l . Z dr i. kami i litografii Filiera, i Spółki.


